We Lwowie, Sobota dnia 11. Grudnia 1875. 


Etok XIV, 


Wychodzi codziennie o godzinie 7. rano, 
z wyjątkiem poniedziałków i dni po- 
świątecznych. 
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Lwy 11. grudnia, 
(Mowy posłów polekich la 6. i 7, b. m. w 
przedlitawskiej lzbie posłów. — Burda w Izbie po- 
słów, — Anstro-węgłorekie sprawy bankowe i han- 
tlowo-, olityczne, — Obawy Romnnów.— Sprawa so- 
ezka, — Stany Zjednoczone i orędzie prezydenta. — 
Testr peteraborgaki.) 


Posłowie połscy odnieśli palmę zwycięztwa 
przy ogólnejrozprawie budżetowej 
w Izbie posłów d. 6. i 7. b. m — ale uatural- 
nie tylko pod względem oratorskim. Znakomitą 
była mowa p. dr. Dunajewskiego, której 
zarys poniżej podajemy, a kióra zajmowała się 
przedmiotem ze stanowiska ekonomicznego — 
niemniej też znakonicie wywiązał się ze swego 
zadania p. książą Czarturyski, który roz- 
bierał sprawę ze stanowiska politycznego. Pres- 
sy i Blatty. wystawiają elegancję i grzeczność 
mowy ks. Czartoryskiego, chociaż sarkają na 
jej dosadność. Ponieważ wygłoszoną była w 
imieniu delegacji naszej — jak widzimy ze spra» 
wozdań dziennikarskich — podamy ją zatem 
dopiero według zapisków stenograficzaych, sko- 
ro je otrzymamy. Charakterystyczną też byla 
mowa p. Cienciały, której treść krótką po- 
dajemy po mowie p. Dunajewskiego. Nie po 
trzebujemy dodawać, że skutku żadna z tych 


mów nie wywarła u większości, ani u rządu. 

Gdy d. 7, b. m, w końcu ogólnej rozprawy 
budżetowej przemówił minister skarbu. p. de 
Pretis, który krgtykając mowy posłów, dotknął 
i wywodów p. Plenera — zabrał głos p. Pie 
ner do osobistego sprostowania : „Na wywody 
p. ministra muszę odpowiedzieć, że przyataję 
przy moich obliczeniach. P. minister ubliżyl mi 
osobiście, nie mogę na to milczeć. Moje zdanie 
o polityce skarbowej rządu podzielają także inni 
(cytuje ustęp z broszury pewnego posła cen 
tralistycznego). Na uwagi p. ministra odpowia- 
dam pogardą. (Wrzawa; wołania: oho!) Należy 
pragnąć upadku ludzi, którzy w ciężkich cza- 
sach nie podołają swemu zadaniu.* 

„Na tem skończyła się ogólna rozprawa bu- 
dżetowa, Oo dalej nastąpiło, dowiadujemy się 
Z następującego telegramu z Wiednia id. 9, b. 
m.; Dziś w Izbie posłów, przed przystąpieniem 
do porządku dziennego, prezydent dr. Rechbau- 
©! wraca do wyrażenia, użytego na ostatniem 
posiedzeniu nocnem przez p. Plenera przeciw 
ministrowie skarbu, i takowe odrzuca w inte: 
Tesie godności Izby: Plener przyznaje, że He 
rażenie było w samej rzeczy mocne; wszelako 
odpowiadało tylko jego oburzeniu (wołanie oho!) 

Tezydent widzi w tem upieranie się przy wy- 

eniu i ponownie je odrzuca ; tylko cofnięcie 
owego wyrażenia odpowiadałoby przyzwoitości 
(okrzyki: bardzo słasznie!) Poczem nastąpił 
Ładzy ciąg szczegółowych rozpraw nad bnd- 
etem. 


Wedtug Nowej Pressy, odpowiedź węgier 
$kiego ministra skarbu na czerwcową notę p. 
de Prtian, w sprawie bankowej, żąda 
utworzenia dwóch odrębnych banków narodo* 
wych z prawem wydawania biletów bankowych 


— we Wiedniu i Peszcie — któreby jednak 
3 do siebie w stosunku kartelowym. Jestto 


Obrazki z rzeczywistości.” 


przez 
Laurę Kruk. 
(Ciąg dalszy.) 

W tej chwili wszedł ktoś do gabinetu, zo- 
stawiając drzwi uchylone, wtedy cały dlugi 
szereg otwartych podwoi dozwolił asza zna- 
jomym dojrzeć, co się w sali balowej działo, i 
ujrzeli tam właśnie panią Frankowską i Mińcię 
rozmawiającą % oficerem. i 

Na ten widok kurczowe drzenie przebiegło 
twarz ŻE 

— Widzisz — zawołał wyciągając rękę w 
stronę rozmawiających — gdyby oni się po 
Me, to matka moja i ja zostalibyśmy żebra: 

ami. 


— Zanadto czarno bierzesz te rzeczy mój 
Zygmuncie— mówił Edward, starający się wlać 
trochę pociechy w bolejące serce przyjaciela — 
Czyż nie mógłbyś znaleźć osoby majętnej, któ: 
rąbys mógł pokochać ? 

— O nie! Fatalizm cięży nademną! „Syn 
musi za winy ojca pokutować.“ Nie wierzę, 
aby jedna osoba mogła zjednoczyć oba te wa- 
runki. Nie zostaje mi nie innego do wyboru, 
jak, albo nigdy nie zaznać rozkoszy uczucia 
wzajemnej miłości, albo zostać żebrakiem. Ty 
Edwardzie w innej jesteś pozycji, gdybyś na- 
przykład pokochał Adelę i wzajemność pozy- 
skał, cóżby na pezażkodzia twemu szczęścia 
Sianąć mogło ? 

— Co! — zawołał Edward — brak stano- 
wiska, niemożliwość utrzymania żony; jednem 
słowem „bieda“. p 

— I ty to mówisz Edwardzie? ty pełen 
zdolności i energii męzkiej? Wszak przed tobą 
stoi otworem świetna karjera, którą sam obra- 
łeś, a która najczęściej do kolosalnej fortnny 
Prowadzi adeptów swoich. Zostaniesz adwoka- 
tem za dwa lata, będziesz się mógł ożenić z 
Adelą, czego ci z serca życzę! 

Edward gorzko się uśmiechnął. 

— Przyjażń twoja dla mnie — rzekł — 
W nazbyt jasnych kolorach przedstawia ci przy- 
Szłość moją. Wcale tak sprawy moje dobrze 
Nie wyglądają, jak sądzisz; jako dependent ad- 
wokacki mam tak szcznpłe wynagrodzenie, iż 
muszą część nocy pracować, aby niezbędne po- 

tzeby życia jako tako opędzić. Co do panny 
Adeli, przyznaję, iż wywarła na mnie dziwnie 
miłe wrażenie, ale niestety, obawiam się iść za 
Popędem tego nezucia; teraz bowiem żenić się 
nie mogę, chybaby stał się cud i wuj mi dopo- 
mógł -- a że na cuda rachować nie zwykłem, 
więc zwykłą koleją rzeczy musiałaby panna 


**) Zobacz ur. 276, 277 i 218. 


pierwotny projekt węgierski, przeciw Xtóremu 
opinia centralistów ryczałtowo się oświadczyła. 

Handlowo-cłowy Związek austro-wę- 
gierski wypowiedziało ministerjum węgier- 
skie poprostu, nie dodając żadnych od siebie 
wniosków. Rokowania w tej sprawie mają, jak 
wiemy, toczyć się w czasie parlamentarnych 
feryj Bożego narodzenia. 


Wiedeński Osten podaje następujący ustęp 
z lista prywatnego, pisanego do redakcji tego 
dziennika z Bukaresztu: 

„Obawy, iż Moskwa ponownie zagarnie ru- 
mańską część Bessarabii, rosną z dniem ka- 
żdym, i ponieważ panuje tu przeświadczenie, że 
Prusy chętnie zgadzają się na to żądanie mo- 
skiewskie, więc większe niż kiedykolwiekbądź- 
indziej panuje rozdrażnienie przeciw księciu 
Karolowi, który nigdy nie stawił otwarcie czoła 
polityce praskiej.“ 

Mamy już i półurzędowy głos an- 
gielski w sprawie suezkiej. Kanclerz 
skarbu, Northcote, miał w poniedziałek mowę 
w Manchester, w której wprawdzie odmówił u- 
dzielenia szczegółów tej sprawy tyczących Bię, 
ale uczynił to dlatego, żejak sam wyznał, rząd 
będzie miał sposobność wyrażenia się w tej 
sprawie w parlamencie. Czy istotnie rząd cze- 
ka na sposobność parlamentarną, czy zwleka ze 
zdaniem swojem jedynie przez wzgląd na poli- 
tykę zewnętrzną, a raczej na gfosy obcych dwo- 
rów, do zdań których zastosuja swój komen- 
tarz, — to już należy do polityki gabinetu. 
Tymczasem p. kanclerz skarbu oświadczył, że 
jeśli Anglia stała się posiadaczem udziału w 
przekopie, aby sobie zabezpieczyć związki z In- 
djami, nie uezyniła tego wyłącznie wice- 
lach sanolubnych, lecz z życzeniem, aby 
inne także narody miały udział w woluości 
związków z wodami indyjskiemi. Takie tluma- 


dzić zupełnie wolne szkoły bez względu na 
płeć, farbę i religię, aby zakazane były podatki 
na szkoły szczególnych sekt, a własność ko- 
ściołów została opodatkowaną. Stosunki z za- 
granicą są w ogóle zadawałające. Orędzie pro- 
ponuje zabronić obywatelom amerykańskim w 
obcych kraja h mieszkającym, posiadania nie- 
wolników. 

Co się tyczy Kuby, orędzie stwierdza, że 
powstanie trwa bez względu na prawa cywili- 
zacji i ludzkości, bez nadziei rychlego Końca. 
Mocarstwa powinnyby się rychło zdecydować 
co do tego, czego wymaga ich iuteres, a. obo- 
wiązek nakazuje, Prezydent żywi nadzieję, że 
Hiszpania położy kres zajściom: wszelako usi- 
lowania jego były dotąd bezowocne, a położe- 
nie jest niezmienione. Z drugiej strony po- 
wstańcy także nie zdołali przywieść do skutku 
organizacji, dozwalającej ich uznać, a uznanie 
nie dałoby się dziś pogodzić z faktycznemi sto- 
sankami. Przyznać powstaniu prawo strony wo- 
jującej, byłoby aktem nieroziropnym, przed- 
wczesnym i niewykonalnym. Jeśli nie powie- 
dzie się przywrócić rychło uspokojenia, prezy- 
dent poczytywałby za powinneść, jeszcze w 
ciągu tej sesji wnieść na kongres potrzebue 
wnioski. 

Dalej zaleca orędzie uregulowanie prawne 
kwestji, tyczących Się wynarodowienia i zmia- 
ny narodowości; pod względem zaś kwestyj fi- 
nansowych uzupełnienie wniosków, uchwalonych 
na ostatniej sesji co do podjęcia napowrót wy- 
płat w gotówce w Styczniu 1879 przez dalsze 
kroki, gdyż z tego jedynie można oczekiwać za- 
kwitu przemysłu i pomyślności kraju. Orędzie 
radzi znieść ustawę o spłacie bonów zielonych 
za dług publiczny i wnosi, aby urząd skarbo- 
wy przystąpił do wydania papierów na dalekie 
termina w miejsce biletów Legal-Tender do wy- 
sokości dwóch milionów miesięcznie i dla ze 
brania złota w skarbie w celu zaprowadzenia 


czenie może każdego zadowolnić, bo za życze- 
nia nikt nie może być tak odpowiedzialnym, 
jak za dążności, 

Prezesem kongresu Stanów Zjedno- 
czonych obrano Kerra, 

W sprawozdaniu sekrelarza stanu spraw 
wojennych, Belkuaua, powiedzianem jest, że po- 
siadłości Unii mają być bronione od zaczepek i 
uszczupleń na granicy Texas, Wydatki mini- 
sterstwa wojny wynoszą 41,277.000 dolarów, to 
jest o 1 milion dolarów mniej, niż było proli- 
minowana, a na rok 1876 żądate są w wyso 
kości 33,452.000 dolarów. 

Sprawozdanie sekretarza spraw skarbu Bri- 
stowa do kongresu oblicza dochody przyszłego 
roku skarbowego na 310 milionów dolarów. Mi- 
nister marynarki oświadczył, że eskadry w Au- 
tyllach, w zatoce Mekaykafiskiaj iu brzegów 
amerykańskich, znajdają się w dobrym stanie, 
i wkrótce doprowadzone pas do 17 okrętów 
pancernych i 40 statków strażniczych nadbrze- 
żnych, razem liczących 500 dział. Zbudowanie 
połowy tych statków nadbrzeżnych zostało już 
nakazanem. 

Orędzie prezydenta Granta przechodzi hi 
storycznie rozwój krajn w utworzenia Unii, po 
równywa stan jej ówczesny z dzisiejszym, i za- 
leca zmianę konstytucji o tyle, iżby zaprawa- 


Adela co najmniej dwa lata poczekać. Kto wie, 
czy wytrwałaby w uczuciu dła mnie, n.oże 
ztąd dla mnie wyrosłoby źródło przyszłych 
cierpień i zawodów. 

Edward wtrząsnął głową. 

— Lecz co za dziwne przypuszczenia — 
zawołał. — Ledwo poznałem pannę Adelę, a 
już wysnuwam ztąd cały szereg wydarzeń, 

tóre się mogą nie’ ziścić. P 

Rozmowa nasza zeszła na przedmiot za- 
nadto poważny jak pa balu. Tam w sali muzy- 
ka ochocze wygrywa tany, a mytu medytujemy 
użd jutrem zakrytem. 

Gdy te słowa mówili, ucichła muzyka i 
oznajmiono podanie kolacji. Goście parami za- 
częli do jadainej przechodzić sali; tam też się 
udali Zygmunt i Edward, przywdziawszy na 
twarze stereotypowy nśmiech swobody i weso 
łości, tak często kryjący pod swą powloką 
smutek, boleść i rozpacz. 


Trzy dni minęło od opisanego balu pań: 
stwa Frankowskich. 

O wieczornej godzinie zastajemy panią do- 
ktorowę na poułnej z mężem rozmowie. Po- 
wierzchowność jej wielkie znamionowała nieza: 
dowolenie, ubior nawet przeciw zwyczajowi 
był nader zaniedbany. Sapiąc biegała po po- 
koju i rękami rozkładała: 

— Postanowiłam zakończyć już te komedje 
pana Zygmunta —- mówiła do węża -- niech 
się oświadczy, albo niech wcale nie bywa. 
Mińcia znajdzie jeszcze partję. 

-- Na dowód czego — przerwał jej pan 
Antoni — oznajmiam ci, że porucznik Denhoff 
oświadczył mi się dziś o rękę Mińci. 

Policzki pani Eleonory obiały się ru- 
mieńcem. 2 

— Dla czegoż tobie? cóż znowu! Wszak 
ja jestem matką! Ja jedna mam tu głos. Cóż 
mu odpowiedziałeś ? y 

— Że z tobą powinien 0 tem pomówić, 
odparł pan Antoni z zupełną obojętnością, 

— Och, ja wiem, że ciebie to nic nie ob- 
chodzi, czy Mińcia wyjdzie za hrabiego lub za 
chłopa — zawołała pani Eleonora Z wyrzutem. 
Ależ ja nie chcę tego hołysza wojskowego. 
Cóż mi to za partja dla tak majętnej panny 
jak moja córka? Zygmunt mi nie ujdzie, Miñ- 
cia warta hrabiowskiej korony. Słuchajno An- 
toni, prawiła dalej, Zygmunt jutro wraca do 
siebie, a jego Łaczyńce o milę tylko od mego 
położone Ossimowa, gdzie mam własne interesa 
do załatwienia z nowym rządzcą, który Bóg 
wie, jak gospodaruje i pewno nas okrada. 

Pojadę więc jutro z Mińcią na kilka dni 
do Ossimowa, a dziś powiem 0 tym projekcie 
Zygmuntowi. Sama grzeczność każe mu nam 


towarzyszyć, zwłaszcza, gdy się dowie © 0- 
BWESCEJ AAU porucznika. Wszak prawda An- 
toni 


w końcu obiegów skarbowych na dlugie termi- 
na. Nakoniec poleca ograniczenie wydatków, 
podwyższenie dochodów a w tym celu przywró- 
cenie cła od herbaty i kawy. 

Równocześnie Sprawozdanie sekretarza 
spraw skarbu oblicza ogó] dochodów ostatnie- 
go roku skarbowego na 238 miliouów dolarów; 
ogół wydatków na 234 milionów, z czego 19 
z nich na umorzenie długu publicznego. W cią- 
gu pierwszego kwartału r. b. dochody wynio- 
sły 71 milionów, wydatki 8t milionów; na inne 
trzy kwartały dochody obliczone są na 216 mil., 
wydatki na 184 mil, 


Jak się spodziewać nateżało, na obchodzie 


spodarstwie społecznem czynnikiem. Mianowi- | 


cie pomijano zwykle milczeniem stan fizycznego 
zdrowia ludności. ; 

Dcpiero w ostatniej sesji sejmowej niby 
mimochodem, przy traktowania rozmaitych in- 
nych spraw, dotknięto kilku szczegółów, odno- 
szących się do tej kwestji: w sprawozdaniu 
komisji budżetowej przy rubryce wydatków na 
szczepienie ospy wspomniano o nadzwyczajnej 
śmiertelności dzieci w naszym kraju; uzasa- 
dniając wniosek o przeniesienie kosztów lecze- 
nia ubogich chorych w szpitalach publicznych 
na kraj, odsłonił Wydział krajowy straszny 
iobraz spustoszenia, jakie wyrządzają między 
ludnością kraju naszego rozmaite epidemie, a 
szczególniej zaraza syfilityczna — a wreszcie 
poseł Hansner przy motywowaniu wniosku swo- 
jego, aby sejm domagał się nzupełnienia wszech- 
nicy tutejszej wydziałem lekarskim, przytoczył 
nader wymowne daty porównawcze, wykazujące 
straszliwy upadek zdrowia fizycznego u ludno- 
vi naszego kraju. 

Sejmowa komisja budżetowa skomstatowała 
w preliminarzu wydatków sanitarnych, iż na 
1000 dnsz umiera na ospą w Austrji dolnej 36, 
w Morawia 25, w Czechach 14, w południo- 
wych prowincjach 13, a w Galicji 72 indywi- 
duów; dodano też jeszcze do tego i ten szcze- 
gól, że gdy ludność Galicji stanowi zaledwie 
ij, część ludności całego państwa, to z liczby 
100 zmarłych dzieci przypada na nasz kruj 33, 
na wszystkie zaś inne kraje razem 67. 

Imie zestawienia statystyczne wykazują, 
że na ogólną liczbę dzieci (w przecięciu z osta- 
tnich lat czterech) 241.565 w wieku od jednego 
dnia do rokn wymiera u nas rocznie 60.892 
t.j. 25 %, 8 w okresie życia do 5 lat wieku, 
umiera w Galicji z ogólnej liczby dzieci 11 °% 
a zatem więcej jak połowa ginie przed dojściem 
do szóstego rokn życia. 

W uzasadnienin wniosku o bezplatne le: 
czenie ubogich chorych powiada Wydział kra- 
owy: 
i Y Wydział krajowy nie czuje się upoważ- 
nionym przytaczać liczne przykłady i przypo” 
minać już nieraz podnoszone rysy tego dziwnie 
przerażającego obrazu, który maluje fatalay 
stan zdrowia ludności w ogóle, a którego tłem 
jest już dzisiaj zarałanie szczegółniej rozciągłe 
właśnie z powodu chorób syfilitycznych. Raporta 
lekarskie mówią już nie tylko o całych wsiach 
zarażonych w takimi stopniu, że jeduej zdrowej 
osoby znaleźć tam nie można, że dzieci rodzą 
się z rozwiniętą chorobą syfilityczną, żó dzia- 
twa niedorosła nosi wszystkie najfatalniejsze 


pstersburgskim (uroczystość ordern św. Jerze |jej następstwa—szkrofuły, wykrzywienie człon- 
go) poduiesiono sojusz trzech cesarzy; nie wie- |ków, zarody tuberkułów i t.p. że starcy, Któ- 
le da się o tem powiedzieć: rzecz była toa- |rzy całe życie przebyli bez tej choroby, zapa- 


SLOWA. 
Wewnętrzne sprawy Galicji. 
T. 
Fizyczne zdrowie ludności, 


dają na nią przed zejściem do grobu, w skutek 
zetknięcia się z syfllitycznymi. Ale też same 
raporta lekarskie wskazują na cała powiaty, 
ma całe części kraju w takim samym stanie 
zdrowia znajdujące się, i ze wszystkich stron 
fachowych spotkać się trzeba z ostrzeżenięm, 
że jeżeli nie zostaną zaprowadzone rychło i 
energicznie Środki zaradcze, to w niedalekiej 


Mało uwagi zwracano u nas dotychczas | przyszłości będzie nieuniknioną konsekwencją 
przy roztrząsaniu spraw publicznych na pewien | ogólne zdegenerowanie ludności naszego kraju.“ 


przedmiot, 


który jest niezmiernie ważnym w go- 


— A tak — mrnknął 
doktor. x 

Nazajutrz, o dziesiątej zrana, opakowana 
kareta wyjeżdżała z domu państwa Frankow- 
skich. Siedziały w niej trzy osoby: pani Eran- 
kowska, Mińcia i Zygmunt. Powozik tego osta- 
tniego postępował za nimi. 

Zielone oczy pani Eleonory jaśniały rado- 
ścią, Mińcia śmiała się i trzpiotała, a Zygmunt 
pod grzecznym uśmiechem ukrywając głęboki 
smutek, silił się na zabawianie towarzyszek po- 
dróży. W Ossimowie suta kolacja oczekiwała 
nowoprzybyłych. 


drzemiący w fotelu 


Następnego dnia chciał Zygmunt panie po-| 


żegnać, mnsiał się jednak wstrzymać na usilne 
prośby samej pani. 

— Zostań pan dziś jeszcze koniecznie — 
prosiła. — Ja mam tyle zajęcia przy gospodar- 
stwie, Mińcia zaś sama nudziłaby się okropnie, 
z panem zaś czas jej przyjemnie zejdzie. 

Jakoż cały dzień krzątała się, zrzędziła, 
krzykliwym głosem wydając rozkazy, starała 
się tylko jak najmniej ukazywać w salonie dla- 
tego, aby młodzi mogli się lepiej i prędzej po- 
rozumieć. Miało się już ku wieczorowi, i kola- 
cję podano, a pani Frankowskiej jeszcze widać 
nie ONI Ri k 

— Gdzież mama tak dł i? — za- 
pytał R Mińcię. KE | 

— Jasna pani na folwarku z rządcą ra- 
chunki przegląda — odparł oznajałający Bida: 
nie wieczerzy lokaj. 

- E wa m M otworzyły się drzwi, 
i kilku ludzi wniosło, nie dając: życia, 
panią Frankowską, EAEn Aea 

Zygmunt rzucił się ją trzeżwić, Mińcia z 
przerażenia przytomność straciła. 

Daremne były wszelkie usiłowania, pani 
Eleonora znaka życia nie dawała, Twarz krwią 
nabiegła, sinawe pręgi i wyraz gniewu wykrzy- 
wiający twarz straszliwie, aż nadto wymownie 
świadczyły, że w chwili irytacji i nadzwyczaj- 
nego wzburzenia tknięta została atakiem apo- 
plektycznym, który ją na miejsen zabił. 

— Cóż to się stało? Na Boga, ratunku! — 

wołał zrozpaczony Zygmunt. 
Pani bardzo się na mnie rozgniewała — 
odparł rządca — krew jej na twarz wybiegła, 
zabełkotała coś, i padła bez przytomności. 
Trzeźwiliśmy ją zaraz, ale gdy to nie pomaga- 
ło, kazałem panią tu przynieść, a sam po dok: 
tora posłałem. 

„ — A to dobrze! Jak daleko ztąd doktor 
mieszką ? 

_ — Najbliższy o miłę, za dwie godziny po- 
winien tu być. 

„ Na wieść o strasznym wypadka, doktor pos 
spieszył i we dwie godziny był już przy nie: 
szczęśliwej; wziął za puls, dotknął się serca, i 
rzekł do Zygmunta: 

— Tknięta apopleksją, nie żyje! 
Wyrok ten słyszała przychodząca do przy- 


Poseł Hausner mówi: 


tomności Mińcia, jękuęła i powtórnie zamdiała. 
Doktor kazał ją wynieść do innego pokoju, do- 
kąd i sam się udał, Zygmunt zaś starał się ze- 
brać trochę zimnej krwi, aby być w możności 
zawiadomienia pana Frankowskiego o zaszłem 
nieszczęściu. 


IV. 


Mało mówiliśmy dotąd ocharakterze Adeli, 
poświęcimy jej więc obecnie słów kilka.  Bjła 
to istota cicha, spokojna, czułego serca i na- 
der wrażliwego umysłu, lecz pozbawiona zupel- 
nie siły charaktera i hartu duszy. Lada mało- 
zuącząca przeciwność odbierała jej odwagę i 
wiarę w powodzenie, Mówiliśmy już, że ojciec 
starai się dać jej grantowne wykształcenie, i 
w tym celu oddał do klasztoru, w którego mu- 
rach wychowywały się córki najmożniejszych i 
najpierwszych rodzin kraja» Wychowanie to a- 
toli nie ziściło nadziei zacnego atarca. Adela 
nie była wielkiemi zdolnościami obdarzona, u- 
mysi jej leniwo pojmował, a pamięć nie bardzo 
prędko chwytała wiadomości. Pen brak zdolno- 
ści spowodował bardzo mały postęp wndukach, 
zwłaszcza, iż postępowanie zakonnie pobłabli- 
we i pełne łagodności, nie przymuszało jej sło 
pracy nad sobą. Zakonnice dbając przedowszyst= 
kiem o wyrobienie uczuć religijnych, mniej nig 
starały o gruntowa wykaztełcenię, ztąd taż 
nie powinno nas wcale zadziwiać chybione wy: 
chowanie Adeli, jakkolwiek pozornie zdawała 
się być panną, p-siadającą dosyć wiadomości, 
języki obce i dobre ułożenie, Wiedza, jaką po- 
siadała, była dla miej samej zupełnie wystar- 
czającą, lecz zbyt niedokładną, aby jako nau- 


czycielka mogła ją drugim wykładać, Spo;, 


strzegł to niebawem pan Bożęcki, i jak wiemy 
jaż, mocno nad tem ubolewał. 

— Nie da ona sobie biedaczka rady na 
świecie po naszej Śmierci — mówił często do 
żony. Przekonanie to ugruntowało się w nim 
jeszcze silniej, MA dłuższym pobycie córki 
w domu, uwydatniać się zaczęły jej przyzwy- 
czajenia_ pańskie, 

— Wielką panię zrobili mi 
cka — mówił z westchnieniem. 

Wszelako Adela przywiązaniem- swojem, 
dobrocią i łagodnością rozpędzała gromadzące 
się nieraz na czole ojca chmury. Bywały chwi- 
le, w których pieszcząc jedynaczkę, wpatrując 
się w jej Śliczne czarne oczy, z taką pogodź i 
nfnością w świat spoglądające, wierzył, iż Bý 
nie zakrwawi jego serca przykrym Josam. tw 
pięknej i miłej dzieweczki. Życie klasziorhe 
wywarło wpływ potężny na wrażliwy umysł 
Adeli; uwierzyła święcie, iż powołaniem jej 
jest Bogu się poświęcić. Lecz im więcej czaku 
ubiegało od chwili opuszczenia murów klasztęr 
nych, tem bardziej zacierała się ich pamięd i 
tem rzadszemi stawały Się marzenia © pray- 
wdzianiu zakonnej sukienki, Powoli rosło w 


z mego dzie- 


„Mogę panów zapewnić, że wedlug zeznań 
lekarzy 4 n nas miejscowości A 
Brzeżańskim, Przemyślańskim i m, 
które już doszły do takiego stanu, Że nietylko 
obecna, ale i przyszła generacja zarazą sylili- 
tyczną jest dotkniętą... 

„Statystyka wojskowa wykazuje, że pól 
względem fizycznego zdrowia rekrutów, Galicj 
stoi na przedostatnim szczeblu w całej monar- 
chii *) i rozprasza iluzję, opartą na dawnych 
tradycjach, że stawiamy najdzielniejszego żol- 
nierza pod chorągwie anstrjackie,, W kraju 
zamieszkałym przez lndność rasy pierwotnie 
silnej, z klimatem wprawdzie ostrym, lecz by- 
najmniej nie zabójczym, doszliśmy do tego, że 
mamy śmiertelność największą w całej Europie. 
Temu dwa lata mogliśmy przynajmniej powie- 
dzieć, że była mniejszą niż w Rosji, Nie mówię 
już o latach wyjątkowych z epidemiami, bo rok 
1872 był rokiem normalnym, a przecież umie- 
rał jeden na 27, zaś w r. 1873, w którym była 
cholera, jeden na 17, Jakaż to straszna różnica 
między naszym krajem a najmniejszą w Euru- 
pie śmiertelność wykazującym, t. j. Norwegią, 
gdzię rocznię umiera jeden na 54 ludzi!...* 

* Przytoczone tn wyjątki z rozpraw sejmo- 
wych wcale dobitnie malują przerażający stan 
stosunków zdrowotnych naszego kraju. 

Sejm uznał grozę położenia i przyznać po- 
trzeba, iż zrobił ze swej strony, co było w je- 
go mocy, aby złemn zaradzić, wyznaczył bo- 
wiem potrzebny fundusz na coroczne szezepi 
nie ospy, i bezwarunkowo przyjął na ki 
kraju leczenie ubogich chorych we wszyst 
publicznych szpitalach krajowych ; wydatki sa- 
nitarne wynoszą ogółam więcej jak pół miliona 
złr. tj. 87 pret. całego budżetu krajowego. 

Wyznaczając jednak pieniądze na koszta 
leczenia chorych może reprezentacja kraju u 
śmierzyć częściowo skutki pogarszania się 
stanu zdrowia ludności — nie usunie się tem 
jednak przyczyn tego objawu. 

Otóż niedostatek lekarzy stanowi wieza- 
przeczenie jeden z głównych powodów zagnież- 
dżłauia się i uporczywego utrzymywania między 
ludnością, mianowicie po "wsiach, rozmaitych 
«chorób :zaraźłiwych We Włószech wypada je- 
den lekarz na 2300, w Anglii na 2500, 7 
Francji na 2600, w Prusiech na 3400, w całej 
Austrji na 5400 mieszkańców W nas zaś w 
Galicji zachodniej jeden 11.700, we wschodniej 
na 16.200 mieszkańców; gdy jednak wyłączy- 
my Lwów, gdzie jest skupiona większa liczba 
lekarzy, to okałe się, ił na prowincji PRA 
da u nas jeder leksrż egzaminowany na 25.800 
mieszkańców. Komaż to zwalczać tysiączne za- 
rody epidemii i chorób zaraźliwych, nieustannie 
grasujących u nas między dziećmi i między do- 
rosłymi ? 

Dia zaradzenia niedostatkowi lekarzy do- 

omiua się sejm, aby założono w kraju naszym 

ugi Wydział lekarski, Aj: ta sprawa trak- 
towaną była w sejmie — który bądźcobądź 
mógł tylko uchwalić wotum doradcze w tym 
przedmiocie, to ze strony rozmaitych korpora- 


*|Mniejsta liczba zdrowej i silnej młodzieży 
męzkiej jak w Galicji jest tlko na fabrycznych 


LEGE daisi. (Przyp. antora) 


niej zamiłowanie rozrywek i zabaw światowych. 
Zmiana w jej usposobieniu uwydatniła się 
zwłaszcza po balu u państwa Frankowskich. 
Od tego czasu bohaterka nasza często była 
roztargnioną, całemi godzinami Siedziała w o- 
knie zamyślona, róztąrgnionem „okiem śledząc 
rachy księżyca po niebie. Często także wzrok 
jej po bardziej ziemskich błądził przedmiotach 
i padał często pa przechodniów, jakby wycze- 
kiwał znajomej twarzy. Chyilami w czarnych 
jej oczach zapadkową połyskiwały płomyki, na- 
dając im wyraz to rzewuy, to smutny. Zmiana 
ta nić nszia kochającego wzrokt państwa Bo- 
żętkich. Cieszyli się oni z niej, nie mogąc przy- 
czyny zbadać. 

Pan Bożęcki tryumfnjące spojrzenia na żo- 
nę rzucał. 

— A widzisz, Bibianko, spełniły się moje 
przypuszczenia. Wejście w świat zmieniło ją 
zupełnie. Teras naszej dzieweczce ani w glo- 
wie klasztor: 

— Chwała Bogo ! mówiła matka, byle tyl- 
ko nie bałamuciła: sobie'głowy czem innem ! 

— E; czemże znowa ? 

— Obęwiam się czy nie zawrócila sobie 
głowy którym a tych panów, co u nas bywają. 

Pan Bożęcki utkwił wzrok w mówiącą — 
połtarł czoło, a po chwili namysła: 

— Czy tak sądzisz? rzekŁ — Ale kimłe 
by się zajęła? Chyba jej Edward wpadł w o- 
ko! Poczciwy — zacny to chłopiec — żeby 
miał utrzymanie, byłby dobry. Boga bym dzię- 
kował za takiego męża Adeli i umarlbym spo- 
kojny. Ale gdzięż tam, jemu do ożenienia... 

— Ależ nie mamy powodu niepokoić się lo- 
sem „Adelki. — przerwała „pani Bożącka — w 
ręku Boga jej przyszłość. Jago prośmy o 3zczę- 
ście dziecka nsszego i czekajmy-w spokoju, co 
Ona z łaski swojej raczy mu przeznaczyć. 

Po wypowiedzeniu tych słów wstała, ale 
mąż ją zajrpymał,j rzekł: 

. — Zapomniałem ci powiedzieć, ża powra- 
cając do domu-spotkałem doktora. Od dwóch 
dni jest osierocony, panie bowiem do Ossimowa 
pojechały. Zaprosiłem -go wraz z Edwardem 
na herbatą. Postaraj się także o dobre kalleci- 
ki na kolację. 

Wchodząca do pokoju Adała usłyszała roz- 
porządzenia ojca i imię Edwafda, Wywołało 
ono silny rumieniec ńa jej twarzy, który nie 
uszedł oka rodzicielskiego. Zmieszana, nie wie- 
dząc co z sobą zrobić, na łonie matki zapło- 
nioną nkryła główkę. 

Tegoż samego wieczora, o późnej już go- 
dzinie, Adela w pokoiku swoim pisała dziennik, 


który był wiernym powiernikiem jej dziewi- 
czych myśli i uczuć — a w nim zapisała te 
słowa: (D. e. n.) 


cyj sypały się manifestacje, znamionujące żywe 
zainteresowanie się kwestją uzupełnienia uni- 
wersytetu lwowskiego Wydziałem lekarskim 
kół uniwersyteckich i lekarzy tak we Lwowie 
jakoteż i w Krakowie. Lecz teraz, gdy byłaby 
właśnie najsposobniejsza pora poruszyć tę 


sprawę w Radzie państwa, mającej prawo de-|ji 


cydowania o tem, jakoś z tem' cicho. Wpraw- 
dzie nie da się zaprzeczyć, że absolutnie nie- 
ma widoków, aby mogło się udać dotyczący 
wniosek przeprowadzić w tym roku we Wie- 
dniu, lecz jest bardzo niepolitycznie z maszej 
strony, zaprzestawać kołatać o to, bo tym spo: 


sobem sami stajemy się poniekąd  współwinny- | obywatel nadesłali do innych dzienników sprosto- 


mi w Spychaniu tej rzeczy z porządku dzien- 
nego 

Wiele także przyczynić się mogłoby do 
ożywienia publicznej służby zdrowia obsadze- 
nie op 6żnionej obecnie posady protomedyka 
przy nawmiestnietwie osobistością rzutną i sprę 
żystą. Mówią, że upatrzony ma być na tę po- 
sadę jeden z najzdolniejszych profesorów ani- 
wersytetu jagielońskiego Jeśli te wieści spra- 
wdzą się, to można się spodziewać, że może 
przeciez rozrusza się jakoś, dotąd niemal tylko 
z imienia istniejąca krajowa Rada zdrowia. Być 
także może, że nowy naczelnik rządowej słuł- 
by zdrowia zdoła także wynaleźć sposób przy- 
prowadzenia do skutku nowej orgamizacji rzą- 
dowej słuzby lekarskiej na prowincji, która to 
sprawa zalega jnż od dwóch lat. 

Glówną zresztą przyczyną złego Stann 
zdrowia ludności stanowi nędza materjalna i 
ciemnota nmysłowa, co pociąga za sobą niehy- 
gieniczny tryb życia mas Indności : nędzne po- 
żywienie, niezdrowe mieszkanie i nieochędóstwo. 
Na to zaś lekarze nie pomogą — tylko ogólna 
naprawa stosunków społecznych sprowadzić 
zdoła pomyślniejszy stan rzeczy w tym wzęglę- 
dzie. 


Mowa p. Krzeczunowicza 


w sprawie wniosku  Rydzowskiego 


na posiedzenia Izby posłów d. 4. grudnia 1875. 


Żywy udział, jaki biorą wszyscy w roz- 
prawie, dowodzi, że szanowny poseł z Galicji, 
dr. Rydzowski ważny w swym wniosku pora- 
szył przedmiot. Zanim jednak przystąpię do 
rzeczy, muszę najpierw sprostować fakt, który 
od jednego z posłów galicyjskich został poru- 
szony. Nie spodziewałem się, by gadaniny ga- 
zeciarzy nawet w Izbie posłów znalazły swoje 
odbicie, tem bardziej, że przekonaliśmy się nie- 
jednokrotnie, iż twierdzenia drakowane w dzieną 
ye bynajmniej się nie stwierdzają (weso- 
łość.) 

Doczekaliśmy się tego szczególnie w Ga- 
licji, zkąd nie jedna jawi się w dziennikach 
wiedeńskich korespondencja, donosząca nieraz 
o strasznych rzeczach, jakie się dzieją w anto- 
nomicznej gospodarce galicyjskiej, opisnjąca 
fakta zupełnie fałszywe, które nigdy nie bywają 
odwoływane, I tak przypominam panom ową 
okropną wiadomość o pewnej żydówee, która, 
jak pisano, zapukała do bramy szpitala lwow 
skiego, a była brzemiennę, i nieprzyjąta umar- 
ła. We wszystkich dziennikach wiedeńskich 
czytałem podniesioną z tego powodu wrzawę. 
Pokazało się atoli, że żydówka ta ani nie zo- 
stawała w ciąży, ani nie umarła, ani też nie 
miała nawet prawa być przyjętą do szpitala 
bezpłatnie. Mimo jednak, że fakta te zostały 
sprawdzone nrzędowo, dzienniki tatejsze nie 
poczuły się do obowiązku, sprostować fałszywą 
ową wiadomość. 

Zupełnie tak samo ma się rzecz z wrze£o- 


mym faktem, przytoczonym przez posła z Ga-|rabiać, albo też dług ten znów z miesiąca na 


licji jakoby nasi właściciele posiadłości więk. miesiąc pomnaża się w_ten sposób, że wyrasta 


Rocznica 45ta powstaniu narodowego 
obchodzona w Szwajcarji. 


(Dokończenie,) 
Następnie p. profesor Duchiński zabrał głos. 


Po wykazania doniosłości posłannictwa Muze- 
um narodowego, w którem się wcieliła idea 
Polski, zajął sią ważną Eras 

zmu i komunizmu moskiewskiego, 


mało dotąd zrozumianego i ocenionego. Komu- 
nizm ten nie jest sztuczny, ale plemienny, wro- 
dzony, wspólny niektórym innym ladom, jak n. 
p. Tnrkom i Arabom. P. Duchiński dalej wspo- 
minał o objawach panslawistycznych w Pozna- 
nin i Krakowie, które cechują błędne pojęcie 
rzeczy i stan chorobliwy umysłowy, do którego 
jedna rozpacz doprowadzić mogła z przenie- 
wierzeniem się sprawie narodowej. 

Po p. Duchińskim zabrał głos jeden ze 
starszyzny szwajcarskiej, pułkownik Sandy, 
członek drugiej Izby (Nationalrath), Mowca wy- 
raził współczucie Szwajcarji dla Polski i dla 
jej Zakładu narodowego, tak świetnie jnż sto- 
jącego; oddał hołd polskiej wytrwałości i potę- 
dze ducha narodowego. 

P, F. Lewicki przeczytał wiersz następny, 
przesłany na tę nroczystość przez jedną z naj 
znakomitszych naszych poetek : 


Wiersz ua obchód 445-cioletniej rocznicy 
powstania listopadowego w Mnzeum Rap- 
perswylskiem 1875 roku 


poświęcony 
hr. Władysławowi Platerowi. 


Obchodzim wielką ncztę narodową 

Zdalą od gniazda, rozbitki, aieroty! 

Ah, z glębi duszy jak wydobyć słowo, 

Gdy ję przytloczył ciężki żal tęsknoty ? 
Dziś precz odrzncam to kamienne wieko ! 
By żywe zdroje z mej piersi wytrysły. 
Oczy na zwiady wysyłam daleko .. 
Do Dniepra, Niemna, do Warty i Wisły! 

"Twarde tam lody ścięły rzek koryta 

I w ustach słowo ścięły trwogi dreszcze, 

Lecz iskra wiary tli w sercach ukryta: 

Dzień listopada pamiętny tam jeazcze! 
Próżno tam pahacz kwili pieść cmentarną, 
Gdzia w gniazdach plemię lęgło się sokole?! 
Próżne duch z piekieł na pszeniczne ziarno 
Od stóp Wawelu rozaiewa kąkole! 

Z pogardą naród odtrąca te sidła: 

Wiekowych plonów tam chwast nie zagłoszy ! 


szych wydając naprzód pieniądze robo taikom, 
często naprzód lichwę od nich wybierają. Wie: 
leż prawdy więc na tym fakcie? Był on wydra- 
kowauy w jednem z pism polskich, a wywołał 
mnóstwo protestów, które żądały od autora 
faktów na poparcie rzuczonego zarzutu. Autor 
jednak nie dowiódł nic, a będąc honorowym 
człowiskiem, odwołał go nakoniec. Jeden z 
dzienników lwowskich przytoczył jeden wypa- 
dek, a raczei jedną gminę wymienił, w której 
właściciel, lichwę odbierał od swych robotuików, 
ale w tydzien potem przełożeni gminy i pro- 
boszcz tej wsi, w której oskarzony mieszkał 


wanie przeczące temu faktowi. Oto tak mają się 
rzeczy z faktami. Mniemałem, że poseł galicyjski, 
który pilnie czyta dzienniki i znać powinieu 
stosunki swojego kraju, wiedzieć v tem powi- 
nien. 

Nie jest rzeczą możebną, moi panowie, żeby 
wyjątki nie znalazly się chociaż pomiędzy wła: 
ścicielami większych posiadłości, ale wyjątki 
te nieuprawniają nikogo do obwiniania wszyst- 
kich tem więcej, ileże pomiędzy tymi właścicie- 
lami znajdują się tacy, którzy byli lichwiarza- 
mi, zanim zostali właścicielami większych po- 
siadłości (wesołość) i nie mogli natychmiast 
wyrzec się swego przyzwyczajenia (wesołość). 

Mvi panowie! Poruszoną została w Wys. 
Izbie kwestja wielkiej wagi, kwestja cłowa. 
wniesiono nawet dwie interpelacje, jedną w 
bardzo, dragą w mniej protekcyjnym ducha, 
które chcą uwzględnić przy rozstrzyganiu kwe- 
stji cłowaj zarówno drobnego rękodzielnika 
(„kleinen Mann*), jak i rolnika. Zdaje mi się, 
że mój przedmowca (Menger) należy do pierw- 
szej partji, do protekcjonistów (wesołość), a 
mimo to niechce on w kwestji lichwy protego- 
wać tych, którzy z powodu swej nieświadomo- 
ści zasługują na protekcję, w tym razie, żąda 
on olo (wesołość), ale wolności dla li- 
chwiarstwa. 

Szanowny mój przedmowca mniema, że 
trzeba nważać na to, w jaki sposób stosunki 
ekonomiczne zaczęły się kształtować od czasu 
zniesienia ustaw o lichwie. Zapatrywanin temu 
nie mogę się sprzeciwić. Szanowny mój przed- 
mowca aak nam nawet statystyczne liczby 
tyczące się publicznych licytacyj i mniemał, że 
w innych prowincjach stosownie do ich obsza- 
ru jeszcze więcej się licytacyj odbywa niż w 
Galicji. a ztąd wnosił, że z dat o publicznych li- 
cytacjach w Galicji nie można w żaden sposób 
wyciągać dowodów konieczności ograniczenia 
lichwy. Zgadzam się z tem w zapein ści. Ale 
liczba publicznych licytacyj sama przez się 
wskaznje tylko bardzo małą część następstw 
nadnżyć lichwiarskich, zwłaszcza gdy lichwiatz 
bynajmniej nie obiera prawidtowej drogi licyta- 
cyj sądowych. Licytacje spowodowane przez 
lichwiarzy, należą u nas do wyjątków (weso- 
łość), ludzie ci mają daleko lepszy sposób po- 
stępowania ; jeżeli lichwiarz posiada raz wy- 
rok sądowy na bajeczną mng która z pożycz- 
ki dajmy na to, 10zł. urosła do 200 lub 300 zł. 
w przeciągu pół lub całego roku, wtedy obej- 
dzie on się bez pnblicznej licytacji. Zabiera 
natychmiast dwa lub trzy morgi grunta dłużni- 
ka, albo bydło, albo inny; dobytek jego, a ten 
mn daje je chętnie, otrzymojąc za nie wyż- 
szą cenę od zwyczajnej; z pożyczki np. 10 złr. 
nrosła snma dłużna 300 złr., to lichwiarz może 
wziąć dwa morgi pola, które warte są 200 złr. 
Jest to sposób w jaki lichwiarze nietylko w 
moich okolicach, ale i w innych stronach Gali- 
cji wydzierają właścicielom mniejszych posia- 
dłości ich własność i mienie. Co więcej, wło- 
ścianin, który oddał lichwiarzowi kilka morgów 
ranta, zostaje mimo to jeszcze jego dłużni- 
iom nadal (Śmiech), a dług ten musi albo od- 


Przemoc podcięła aokolętom akrzydła, 
Lecz w pętach wolnej nie ujarzmt duazy ! 
O mój narodzie! z ciebie moc czerpnięta 
Dźwiga tułaczy, gdy im aerca móleją, 
Budzi w nich wiarę — twoja wiara święta, 
Twoja nadzieja — karmi ich nadzieją! 
Tn dziś o Polako! rozbudzasz mi ducha, 
W tem mi ognisku dodajeaz podniety, 
Gdzie owe przykute barki do łańcucha 
Talisz u piersi wolnego Helwety | 
Widzę cię tutaj z berłem I koroną; 
W zbroley Piastów, w Jagiełłów purpurze, 
Gdy piersią synów, długo nieswalczoną, 
Slużyłaś ladom za żywe przedmurze ! 
Widzę cię wielka ladów ofarnico, 
Gdy wróg szyderca pomiata twą chwalą, 
Widzę bez berła, z złamaną szablicą... 
Widzę zazarpune w trzy kęsy two ciało... 
Widzę celę w twarde okntą kajdany, 
Z wiernie ku Boga podniesionym wzrokiem ! 
Widzę z twej piersi przez lat sto amaganej 
Krew tryskającą burzliwym potokiem! 
Słyszę cię Matko! wołasz ztąd na ludy: 
„Patrzcie! w mo ręce żelazo się wżarło! 
„Jam przecie żywa!... nie zmogły mnie trudy! 
„Skłamał nikczemny, kto mnie zwa! umarłą!* 
Twem to staraniem, wierny Polski synu! 
W ziemi tułactwa ogniako to świeci, 
Co siłą wapomnień rozbudza do czynu 
Zbolałej Polski nieodrodne dzieci; 
Co ludom obcym wciąż stawia przed oczy 
Chwałę narodn, i wygłasza hasło: 
Że błyśnie słońce z wiekowej pomroczy, 
Bo w łonie Polski życie aie zagaasło! 
Ty żar podzycasz ogniem piersi swojej, 
Dzielnie twa ręka łuczywa przykłada, 
Tobie przodować słnsznie dziś przystol 
W drogie nam wszystkim święto listopada ! 


Hr. Plater wyraził swą wdzięczność pa- 
trjotycznej poetce, której wiersz był czytany, 
i przekonanie, że spełnienie obowiązkn nie jest 
zasługą, że Polska ma prawo wymagać od każ- 
dego ze swych synów nieustannej pracy i o- 
fiarności w słnżbie narodowej. 

P, Lewicki zabrał głos w imieniu młodzie- 
ży polskiej, kształcącej się w Szwajcarji, i wy- 
raził jej solidarność w uczuciach obecnie obja- 
wionych. 

Następnie liczne zbiory Mnzeum zwiedzone 
zostały. Nakoniec dał się slyszeć piękny Śpiew 
chóralny, w którym wzięły udział damy Rap- 
perswyln. Skromna nczta w sąsiednim hotelu 
przyozdobionym w godła polskie i szwajcar- 
skie, zakończyła uroczystość. Śród wzniesio- 
nych toastów były następne : 

„Solidarności A ofiarami przemocy, 
reprezentującemi dziś prawo zgwałcone! Odro- 
dzenie Polski, tej przedniej straży Enropy, któ- 
rej oddała wielkie usługi.* Ten toast był wznie- 
siony przez p. Riechmanna, prezesa trybunału. 
„Szwajcarji, pełnej współczucia dla Polski” 
przez hr. Platera, który będąc obywatelem 
szwajearskim, reprezentuje pobratymstwo po- 
między temi dwoma narodami. 

Po dwunastn godzinach poświęconych uro- 
czystości, wszyscy się rozeszli z nadzieją i wia- 
rą w odrodzenie Polski. 


zeń suma, za którą musi znowa oddać parę 
morgów poła. 

Z takich faktów niechaj rząd zbiera daty 
statystyczne; dat takich wprawdzie nie po- 
mieszcza urzędowa Gazeta Lwowska (wesołość), 
ale może je wynaleźć rząd jeżeli tylko ze- 
chce, 

Szanowny poseł dr. Menger mniemał, że 
nawet w Galicji, gdzie jest zupełna bezpieczeń- 
stwo pożyczki, stopa procentowa nie jest zbyt 
wielka. Temu muszę zaprzeczyć kategorycznie, 
zwłaszcza ze względu na właścicieli mniejszych 
posiadłości. 

Jeżeli lepiej mający się kmieć dla pokry- 
cia chwilowych swych potrzeb, dla zapłacenia 
podatku, lub innych koniecznych wydatków 
zmuszony jest przyjąć pożyczkę, stopa procen- 
towa wynosi 1 do 2 od sta na tydzień, ros 
cznie najmniejsza jednak równa sią 52 pret., 
zwyczajnie atoli dorasta do 104 pret. 

Szanowny mój przedmowca mniemał, że 
niemożebnem òy bylo, gdyby sędzia pretensyj li- 
chwiarskich wierzycielowi odmówił i przezto z: 
wyrokował, iż dane przyrzeczenie niepowiano- 
by być dotrzymane. (Wesołość.) Mnie się je- 
duak zdaje, że cała niemoralność leży w tem, 
że sądzia czyn niemoralny nakazuje. A wszak- 
żeł uiemoralnem to jest wobec publicznej opi 
nii, niemoralnem wobec całej Indności wyciska- 
nie tak wygórowanych procentów, miemoralae- 
mi są wszystkie inne przesadne warunki, jakie 
dyktuje lichwiarz dłużnikowi. Odwoluję się do 
wszystkich panów i pytam, czy znajdzie się 
ktokolwiek w całej Austrji, któryby mie uznał 
za niemoralne to, gdy lichwiarz liczy sobie 100 
procenta, gdy lichwiarz tylko piątą część daje 
kapitału wymienionego w obligu. 

Jeżeli więc sędzia zysk ten niemoralny ja- 
ko prawny przyznaje wierzycielowi, wyrok jego 
jest niemoralny ; traci na tem sędzia, i traci in- 
Stytucja sędziowskiej władzy — na powadze. 
(Okrzyki z prawicy: Tak, tak!) 

Z tych powodów, moi panowie, zdaje mi 
się, że wniosek komisji iest zbyt skromny; za 
pisałem się jako mowca przeciwko wnioskowi 
komisji, bo go uważam ZA niewystarczający. 

Chciałbym, aby ;rzedłożona rezolncja wy- 
powiadała życzenie ograniczenia stopy procen- 
towej. Mój przedmowca wprawdzie mniema, 2 
przy oprocentowaniu należy uwałać nietylko ua 
cenę kapitału, ala także na asekurację, podał 
i pracę. Dobrze, moi panowie, władza prawo- 
dawcza może uwzględnić wszystkie rzeczone 
czynniki i postawić takie maximum, któreby 
zadosyćuczyniło tym wszystkim warunkom, ale 
niechaj nie będzie wolno przekroczyć tego ma 
imum, 

Następnie życzylbym sobie takie ograni- 
czenia zdolności wekslowej, bo ta już niepomo- 
że stopień wykształcenia ludności; teu hlóry 
przeszedł przez szkołę ludową nie będzia prze 
cież rozumieć tego, co napisana ua wekslu i 
nie będzie znać obowiąznjących praw  wekslo- 
wych. Ja chciałbym, aby ograniczyć ziłolność 
wekslów wyłącznie na emy  zaprotokolowane. 
(Wotania : oho 1) 

Mówią wprawdzie : Jeżeli Galicja znajduje 
się w tak okropnym stanie, stosunki jej są ob- 
ce innym krajom, niemożemy więc wydawać 
praw, które korzyści dając Galicji szkodę Lędą 
przynosić iunym krajom koronnym 

Często zdarzyło mi się czytać w niemie 
ckich antorach, że najlepsze ekonomiczne usta- 
wy zaprowsdzone są w małych niemieckich 
państewkach. Rzuciłem się do studjów tych u- 
staw i znalazlem w istocie, że dajmy na to, u- 
stawy ziemskie najjepiej wydoskonalone były 
w Hanowerze i Nassau, Gdzież szukać przy- 
czyn tego? W małym kraiku, którego stosunki 
wszędzie są jednolite, potrzeby łatwiej się czuje. 
i środki zapobiegające prędzej się wynaleźć 
dają, a ogół szybcej decyduje się do usunięcia 
braków. 


My, którzy jesteśny autonomistami, żąda- 
liśmy dość często, aby krajom koronnym pozo- 
stawiono wiele przedmiotów ustawodaw -zych do 
rozstrzygnięcia, zwłaszcza zaś aby rozszerzono 
w Galicji zakres działania prawodawstwa kra- 
jowego, zważywszy, iż Galicja liczy  5,010.000 
mieszkańców i 1300 mil kwadratowych, a szcze- 
gólnie dlatego, że stosunki Galicji widocznie — 
sam rzut oka na mapę © tem przekona — ró- 
żnią się od stosunków innokrajowych. 

Rząd nie chciał przystać na to, zatrzymał 
wszystko przy sobie, a co więcej odbiera na 
wet to, co nam pozostało (wesołość). Tak, moi 
panowie, kto bierze prawa, bierze na się także 
obowiązki (brawo z prawej)- Jeżeli więc sto- 
sunki Galicji wymagają szczególnych praw w 
sprawach lichwy, trzeba je dać Galicji i to 
prędko. Każda chwila nas tłoczy, złe coraz 
bardziej się zwiększa i mnoży, mnóstwo wła- 
ścicieli mniejszych posiadłości jest już wywła- 
szczonych częściowo lub znpełnie, a obawiamy 
się, że prędzej czy później stanie się to z in- 
nymi. Nie można więc rozciągać tej sprawy, 
czekać na ankiety niema czasu, tu pomoc musi 
być dana prędko. Kładziemy więc tę sprawę 
rządowi na serca i prosimy, by jak najprędzej 
potrzebne obmyślał środki. (Oklaski z prawej). 

Przewodniczący. Dyskusja zamknię 
ta. W sprawie osobistej jednak dla sprostowa- 
nia prosi dr. Honigsmann o głos. 

Dr. Hónigsmann. Mój przedmowca za 
rzucił mi — widocznie bylo to zwrócone do 
mnie — że przytaczam tua fakta, zaczerpnięte 
z dzienników i powiedziano, że sprawa ta w 
polskich dziennikach niedawno została wyświe- 
cong. 

Zapewniam więc, że nie czytałem tych pol- 
skich dzienników, ani nie słyszałem nic o tem, 
o czem one pisały. Co powiedziałem o wyzy- 
skiwania ludu wiejskiego przez właścicieli wię- 
kszych posiadłości i dzierżawców nie czerpa 
łem z dzienników, ale wiem to z doświadczeń, 
jakie robiłem podczas 48letniego pohytu w kra- 
ju, do którego należę. (Zaprzeczenia z prawicy 
i wołania: Nazwiska wymienić!) Służyć będę 
natychmiast. 

Przewodniczący (przerywa.) Udzie- 
liłem panu głosu do sprostowania faktycznego 
i nie mogę pozwolić, abyś pan wyświecał tu 
całą sprawą. 

Dr. Hónigsman. Użyję najbliższej spo- 
sobności do tego, aby wykazać, że wystąpilem 
przeciwko temu jnż w r. 1860, że pisałem o 
tem już wtedy publicznie w dziennikach, a by- 
ło to w czasie, gdy ci panowie, którzy niegdyś 
byli lichwiarzami, nie mogli być jeszcze i nie 
byli właścicielami większych posiadłości. 


Z Rady państwa. 


Główny zarys mowy p. dr. Dunajew- 
skiego przy ogółnej rozprawie budżetowej w 
Izbie posłów z d. 6. grudnia wieczór. 

Dr. Dunajewski przypomina Izbie, że 
na początku bieżącej sesji oświadczył w imie- 
nia swych politycznych przyjaciół gotowość 
wzięcia ndziałn w pracy ekonomicznej ze stron- 
nietwem przeciwnem, ale równocześnie wyraził 


wątpliwość, ażeby taka wspólna praca była 
możliwą. Przyrzeczono wówczas, iż a zaprowa- 
dzeniem reformy wyborczej inangulowany bę- 
dzie postęp we wszystkich dziedzinach życia 
państwowego. Jednak jakiego rodzajn jest ta 
czynność nowej ery, to się najlepiej odźwiercia- 
dla w nstawie skarbowej, htórą mamy przed 
sobą, a wszystkie stronnictwa Izby zgadzają 
się w tem, Że, położenie nasze finansowe jest 
nader groźne. Że stosunki nie SĄ pomyślne, na 
to zgadzamy się wszyscy. 

Jeżeli zastanawiamy się nad projektami, 
które dotychczas pojawiały się w toku rozpra 
wy, to możnaby o nich powiedzieć wraz z Les 
singiem : „Das Neue ist nicht gut, das Gute ist 
nich neu!” Jeden z mow:ów polecił nawet an- 
ueksję majątku martwej ręki. Myśl to co naj 
mniej nie nowa, spróbowauo tego już i w. 
nych państwach i w Galicji sto lat temu. Wat- 
pie atoli, czy i tem możnaby powstrzymać bian- 
kructwo paiistwa, nie zważając już wcale na 
kwestję prawa i na konsekwencje takiego kro- 
ku. Bo przyszłoby może dalej i do tego, žeby 
sSięgano potem do fdeikomisów, a wreszcie mo- 
że i do naszego majątku. (Swiech). luny pro- 
jekt, to jest redukcji wojska przypomina mow 
cy odpowiedź francuzkiego męża stanu, który 
na wezwanie aby zniesiono karę śmierci, od- 
rzekł: niech panowie moidercy zrobią począ- 
tek. Ze stanowiska anstrjackiego moglibyśmy 
powiedzieć: Panowie zdobywcy niech zrobią 
początek. Myśmy niestety w nowszym czasie 
uic nie zdobyli (śmiech.) 

We wszystkich tych projektach przeto 
mowca nie znajduje pożądanegw ratunku- I pu- 
blicystyka austrjacka nadaremnie się wy- 
naleść środek zbawienia, przeżuwając zardze- 
wiale teorje Lista i Tbiersa. Naśladowcy ich 
naśladnją tylko jednostronność i ujemne strony 
tych mężów, a zupełnie pomijają strony ich do- 
datnie; ale Austrja zaprawdę niema czasu do 
takich już dawno potępionych eksperymentów, 
Tak więc stoimy bez rady wobec sytuacji, a, 
położenie to napełnia także obawą i stronnic- | 
two wiernokonstytucyjne i jego przywódzeów, 
windykujących sobie zasługę zainaugurowania 
w Austrji nowej polityki skarbowej i sprowa- 
dzenia równowagi w gospodarstwie państwo- 
wem. Ale jakiemi środkami sprowadzono tę ró- 
wnewagę? za pomocą redukcji dlugu państwa, 
środek, w którym nie można się dopatrzeć 
wielkiej mądrości finansowej. W samej rzeczy 
usiłują winę obecnego położenia smutnego zwa- 
lié calkowicie na rok 1873, atoli to nie jest 
uzasadnionem. Już przed tym rokiem nie byliś- 
my zdrowi ekonomicznie. Choroba ta była już 
dawniej i objawiała się gorączkowym szałem. 
Trudno pizypuścić, ażeby tylko to bylo powo- 
dem niedoboru, jest bowiem rzeczą stwierdzoną, 
że ciężko niedomagamy tak pod względem eko- 


i ażeby wydatki były robiene tylko tam, +; 
istotnie są potrzebne. W podziale publicz - 
wydatków błądził częstokroć tak rząd, 
Wys. Izba. 

Zgadzam się najzupełniej z zdaniem pt 
go dostojnego członka Wys. rządu wypowie 
nem w tem miejscu, „że można rządzić v 
chu pewnego stronnictwa, alenigdy stronni 
jest bowiem rzeczą konieczną, ażeby rzą 
leżał do pewnego stronnictwa Izby, z czeg 
wypływa jeszcze, ażeby rząd obracał fanc 
państwowe tylko na cele pewnego stronnic 
jak się tu dotychczas dzieje, Rzut oka na 
pę kolejową i komunikacyjną w Anstrji 
starczy do przekonania, że wlaśnie te pre 
cje, które wudnią się uprawą roli, najbar 
są upośledzone pod względem środków kom 
kacyjnych, chociaż uczy nauka i praktyka Í 
że właśnie takie prowincje powinna obfite 
w drogi Żelazue. Chcialem przez to powied 
że dotychczas nie trzymano się właściwej d 
przy podziale wydatków państwowych. Spr 
dotyczące kultary krajowej, tylko wtenczas 
głyby być oględnie i odpowiednio traktowi 
gdyby należały wyłącznie do sejmów. Podno =% 
się wprawdzie zarzuty, że Galicja nie płaci ty * 
ile inne prowincje. Słyszeliśmy v tem już dr - 
często, i nawet dzisiaj padł tu wyraz: „bier 
prowincje“. Ale, moi panowie, w tym dnin, 
którym przyłączono ją do Austrji, nie mia 
Galicja długów. Potrzeby Galicji przed połącz 
niem jej z Austrją pokrywały olbrzymie dob | 
koronne. Ale pominąwszy to, musimy całkie 
stanowczo zasirzedz się przeciwko takien 
pojmowama wzijemneg» stósuuka krajów a 
strjackich. Galicja placi stosnnkowo tyl 
ile inne kraje, bo podatki bywają ta 
także ściągane weding tych samych usta: | 
i w len sam sposób, jak w innych prowincjaci | 
Jeżeli zapytamy o powody ekonomicznej niemc 
cy Galicji, to znajdziemy je w niskim stopni 
oświaty, w złych stosunkach komunikacyjnych 
i w wielu innych rzeczach. Galicja domaga sit 
pomocy od rządu. Rząd odpowiada jej ma to | 
„Nie mogę ci dać więcej, bo mało płacisz. i 
Galicja odpowiada na to: „Nie mogę więce: 
płacić, dopóki mie będą mi dane waranki ko” 
uieczne, za pomocą których ma się wzmódz me 
ja siła produkcyjna.* Otóż mamy owe błę” 1 

i 


koło, w którem obracamy się ustawicznie, « 
którego wyjdziemy dopiero wówczas, gdy l 
dziemy rob li wydatki na cele produkcyju 
Tylko ze stanowiska silnie autonomicznego m 
że Galicja pracować nad rozwojem swoim ek 
nomicznym. Dotychczas mieliśmy pewien rodz 
zawieszenia broni. Deputowani z Galicji zał 
twiali bieżące sprawy w Radzie państwa w 
dłag najlepszej swej wiedzy i przekonania 

przypuszczeniu, że chociaż na poln konstytne | 
dzieje się bardzo wiele rzeczy, z któremi o 

się nie z-ańzają, to jednak na poła administre 


nomicznym jak finansowym. Sila konsumcyjna | SIĘ 
i produkcyjna narodu jest znacznie osłabioną, Cji bede ?na utrzymać słatus quo, Deputi 
i trudno wymagać od rządu i parlamentu, aże-|Wani galicyjscy otrzymali warunków zawie 


szenia broni. Jeżeli jednak zerwała je stror 
przeciwna, to łatwo wobia” wytłamaczyć, dl: 
czego domagamy się ścisłego qotrzynan | 
praw przyznanych sejmowi galicyjskiemn. (Bre 
Wo z prawicy.) (Dok. n.) 


by działały na czynniki moralne i obyczajowe, 
decydujące w sprawach gospodarstwa publicz- 
nego. Musielibyśmy się wyrzec wielu nawy- 
knień, gdybyśmy chcieli zadać kłam opinii usta- 
lonej od wiełu lat, „że w Anstvji ani rząd, ani 
naród uie umieją oszczędzać“ (brawo). 

Jeżeli podnoszą się skargi na olbrzymie 
wydatki państwa. to przecież nie możba przy- 
puścić, że te wydatki jedynym są powodem 
uiepomyślności stosnnków ekonomicznych i fi- 
nansowych. We wszystkich większych pań- 
stwach enropejskich wzmagają się z każdym 
rokiem wydatki; a chodzi tu tylko o to, na ja- 
kio cele są te wydatki. Mniejszych SALE 
robić niepodobna, trzeba je jednak tak urzę- 
dzić, ażeby przez nie podniesioną zostaia siła 
produkcyjna obywateli. Ale niestety, w Austrji 
nie mamy właściwych wladz administracyjnych, 
bo nasze władze administracyjne zajmnją się 
bardz» malo wzrostem dobrobytu ludu, podnie- 
sieniem jego moralnych i materjalnych intere 
sów. (Brawo). Każdy postęp w Austrji był skie 
rowany ku obronie państwa na wewnątrz. Sẹ 
to jednak czyuności ujemne, które pod tym 
tylko warunkiem usprawiedliwićby można, gdy- 
by przez nie wzmogło się indywidualne Życie 
obywateli państwa. - x 

Administracja co najmniej jest nieodpowie- 
dnią, sądownictwo nie spełnią również swego 
zadania, a stan gospodarstwa rolaiczego w pro 
winejach rolniczych znajduje się w stanie o- 
plakanym. Z owemi malemi subwencjami, udzie- 
lanemi w celu wsparcia gospodarstwa, nic się 
nie zdziałało jeszcze; to nic jeszcze nie zūa- 
czy. Niech sobie rząd przykład weźmie z Aa- 
glii, gdzie się kolosalne sumy wotuje na wspar- 
cie roluictwa, pomimo, że Anglia nie jest wca- 
le krajem rolniczym, jak Austrja. W tych sa- 
mych smatnych stosunkach znajduje się mały 
rękodzielnik. Zupełny brak wszelkiego wykształ- 
cenia rękodzielniczego odbiera mu możność 
stawiania oporu trzoważnej konknrencji. Pod 
takiemi okolicznościami mowea zmuszony pro- 
sié ministra handlu, aby i nadal jak dotąd po- 
stępował stanowczo i pewnie, zwlaszcza pod 
względem bndowy kolei. Chodzi o to, aby nie- 
tylko uczynić produkcyjne wydatki, ale trzeba 
przy rozdziale tychże, znaleźć stosowną miarę 
i pierwej zaspokoić naglejszą poirzebę. Nieste- 
ty dotąd nie zawsze tak u nas bywało. 

Pewne dzieło napisane w zeszłem jeszcze 
stulecin o drożyźnie, rozpoczyna się słowami: 
„To, co w zwyczajnem Życiu nazywamy droży- 
zną, jest włąściwie pierwszym środkiem zarad- 
czym przeciw drożyźnie.* Tym pozornym para- 
doksem będę się posiłkował przy wygłoszenin 
mego zdania, że niedobór może być pokonany |; 
tylko większym niedoborem, oczywiście pod | qziękanem nowoutworzonej schyzmatyckiej cer- 
tym warunkiem, jeżeli ów większy niedobór|kwi w Białe, zagorzałym propagatorem schyz- 
zostanie użyty w sposób właściwy. | /— „ |my, prześladowcą kościoła i narodowości pol- 

Na obszernem polu ekonomii politycznej |skiej i ruskiej czyli resińskiej. O zmieńność 
jest we wszystkich krajach korony austrjackiej |ludzka. Na sam dźwięk mowy polskiej 
maóstwo zadań. do rozwiązania. Dotychczas |ruskiej apostata wzdryga się dzisiaj, Nie 
albo wcale nie poruszano tych kwestyj allio|dawno w pewnem towarzystwie dygnita 
przystępowano do ich rozwiązania z Środkami |rzy bialskich, przez wzgląd na jednę c 
niedostatecznemi i bez pewnego systemu. Tak|sobę polskiego pochodzenia zamieniono ki 
naprzykład dałoby się bardzo wiele zrobić przez |ka frazesów łamanym polskim językiem, « 
wspieranie przemysłu. Budowa dróg żelaznych |zgrozo! Liwczak powstał, wystąpił na Środó 
jest polem, na którem zmysł twórczy dobrej |saloun i z oburzeniem zgromił obecnych ża ų 
administracji irządu może zdziałać bardzo wiele|życie polskiej mowy na Świętej ziem 
dobrego moskiewskiej. Szowinizm moskiewski d 

Nie można zgodzić się z wywodami komi. |tego stopnia zawrócił glowę biedakowi, ik do 
sji budżetowej, która wyraźnie przestrzega rząd |puścił się denuncjacji na gubernatora siedlec: 
irzed budową dróg żelaznych, nie jest bowiem |kiego Gromekę i naczelnika bialskiego powia 
rzeczą udowoinioną, że rzą jest złym gospo-|tu, oskarzając ich o niezbyt sprężyste działa” 
darzem w sprawach kolejowych; potrzeba tylko, | nia w nawracanie unitów. Liwczak, jako dziekan, 
ażeby rząd zużytkował już doświadczenia i po- |ma 3000 r. pensji, prócz mieszkania i docho- 
stępował w sposób właściwy. W Belgii, w księ |dów cerkiewnych, ale pop ambitny pragnąłby 
stwie Badeńskiem i Wurtembergii okazała się| okazywaniem żarliwości w prześladowsnin üni- 
budowa dróg kosztem 1ządów bardzo prakty-|tów ntorować sobie drogę do wyższych godno 
czną. Podniesiono tam przez to ruch komuni- |Ści. Ta chęć zrobienia karjery i majątku powo- 
kacyjny, zasiłono produkcję, zapobieżono ubó-|duje go do coraz to nowego prześladowania i 
stwa robotników i usunięto skargi fabrykantów. |niepokojenia ludzi. Jest on też powszechnie 
"Trafne użycie publicznych wydatków pociąga |znienawidzony i Nazywany potworem nawet 
za sobą przyróst podatków, bo przybywa nowy |przez Moskali uczciwszych. y pa | 
zastęp obywateli, których można opodatkować. Ucisk unitów więc nie ustaje. Cerkwie 
Ale w tym celu potrzeba robić wydatki nie| wprawdzie puste; chrzty jednak odbywają się 
tylko produkcyjne, lecz starać się także o to,| według obrządku schyzmatyskiego. Jak tylko 
ażeby ich podział był właściwy i sprawiedliwy |bowiem policja ziemska dowie się o przyjścin 
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Hiszpańskie przysłowie powia la: „Nie mó 
że człowiek ten jest szlachetny, prawy, odważ 
ny... ale powiedz raczej, iż on mkazał się w u 
kim a takim wypadku szlachetnym, rzetelnym 
odważny“... 

Rzeczywiście tak jest. Jedeu czyn z życi 
człowieka daja niedostateczna pojęcie o cha 
rakterze jego. Iluż to mamy ludzi, którzy ni 
mogli wytrwać do końca, ilu upadłych anio > 
łów! Ileż to wymienić byśmy mogli pań, któr 
zdawały się pairjotkami a potem przyklask: | 
wały tym niby rozsądnym nawoływaczom co mil 
czeli przed burzą i podczaa burzy. Biedaczki 
Jeszcze mordy nie ustały, a zapał ich już o 
stygł, patrjotyzm jak ręką odjął.. Niektóre wpa 
dając z jednej ostateczności w drugą, szukal; 
pociechy w związkach małżeńskich z wczoraj 
szymi wrogami i zadowolone ze swojego losu 
szydzą z tego, co przed kilku laty do apoteo 
zy podnosiły. Nie mówię tu o zacnych naszyci 
Polkach, przejętych niezmiennem ncznciem mi- 
lości ojczyzny, gotowych zawsze do Wszelkich 
ofiar i poświęceń, a których jest większość; apo- 
strofa ta wymierzona jest do owych improwi: 
zowanych patrjotek bez gruntownych zasad, 
ulegających chwilowym tylko wrażeniom, a któ- 
rych patrjotyzm jest jak moda zmienna — i 
Które rej wodzą w czasie reakcji po salonach. 
I n brzydkiej płci natrafiamy na różne zmien: 
ności i zdrady. Ktoby się był spodziewał pe 
M. Czajkowskim, iż na schylku życia żaprze 
się swojej przeszłości i z upodleniem poniżają: 
cem godność człowieka podda się wrogowi. Je 
szcze jeden krok... bo kiedy sią jest na pochy- 
losci, to cóż może powstrzymać ? Przecież mie- 
liśmy rewolucjonistów, agitatorów, którzy pó: 
źniej zostali członkami komisji śledczej, a ilaż 
to czerwonych są do dzisiaj ajentami policji 
tajnej!... To pewna, że tylko ci ludzie sią nio- 
zmieniają, którzy charakter w sobie wyrobili, i 
tym tylko ufać można, którzy jaż przeszli pró- 
by ogniowe. f 
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na świat dziecka, natychmiast wójt gminny, 
zwykle podoficer Moskal, w asystencji straży 
ziemskiej udaje się do mieszkania rodziców, 
zabiera gwałtem dziecko i niesie je, lnb wiezie 
jeżeli parafialna cerkiew odległa od popa. Obo 
wiązki ojca chrzestnego spełnia wójt, a matki 
chrzestnej straż ziemska. Przy obrządku niema 
zwykle nikogo ani z rodziny, ani z przyjaciół. 
Po odbytym chrzcie dziecko zapisane bywa do 
ksiąg cerkiewnych jako prawosławne, i cała 
sprawa skończona. A 
Kiedy u nas prześladowania narodowości 1 
religii nie nstają, kraj uciśniony podatkami, 
mieszkańcy obdzierani przymusowemi łapówka- 
mj, mowa Polska wytępiana, cywilizatorowie 
moskiewscy występują na półwyspie Bałkań: 
skim w obronie ujarzmionych ludów, w obro- 
nie religii ich i narodowości. Szyderska to iro- 
nia chciwego na łup despoty, która powinna 
zwrócić uwagę dziennikarstwa europejskiego, 
gdyby ono nie było tak spodlone. Ale, jakże tu 
marzyć 0 tem, kiedy są ludzie i całe narody wie- 
rzące lub udające, ża wierzą w eywilizacyjną 
misję Moskwy — pierwsza Francja z Thiersem 
i Gambetą na czele, naśladując obitego psa la- 
ai się i liże stopy Moskwie dla zjednania so- 
m „dza najzawziętszych wrogów cywilizacji 
europejskiej. p 
jedna Francja wega wpływowi uroku 
potęgi Moskwy. Jest jeszcze mocarstwo, trzy- 
$ © jak dziecko na pasku przez Gorczakowa 
b i A — zamim krok postawi, tekliwie 
spegląda na potężnych swoich północnych opie- 
kunów. Czy samodzielne, ufające w swoje sity 
państwo, dopuściłoby urzędowych moskiewskich 
ogłoszeń, w rodzaju np. ogłoszonej w Gazecie 
wakiej urzędowej odezwy cara do biskupa 
chełmskiego Popiela, bez zaniesienia protesta- 
cji przeciwko wkraczauia we władzę sąsie- 
dniego monarchy? A jednak parę miesięcy te- 
mu car wynurzając wdzięczność swoją Popielo- 
wi za oddane usługi w nawracaniu unitów, o- 
świadczył, iż jeżeli da się uczuć brak ducho- 
wnych do przeprowadzenia tej misji, to daje 
Popielowi zezwolenie werbowania księży unic- 
kich w Galicji, tak jakby to była prowincja 
moskiewską, jakaś tam dyecezja kazańska lub 
irkucka, jakby to księża uniccy w Galicji byli 
schyzmatykami, a Galicja przed rozbiorem Au 
strji już należała do Moskwy. 

A jednak rząd austrjacki nie tylko niepro- 
testował, ale nawet dla okazania przed Świa- 
tem przyjaźnych stosunków, ciągle manifestuje 
swoją przyjażń i uległość dla Moskwy. Świeżo 
zaś wysłać ma do Petersburga arcyksięcia Al- 
brechta na uroczystość ordern św. Jerzego. 
Zapowiedziana bytność arcyksięcia w Peters- 
bargu, nie tyle jest rażącym e: thu- 
maczą ją bowiem tem, iż slaby ulega mocniej- 
szemu, ile rażągem jest milczenie dzienników 
rządowych austrjackich o fakcie tak wielkiej 
doniosłości politycznej jak wydawanie przez 
rząd moskiewski rozporządzeń dotyczących pod- 
danych rząda austrjackiego, 

Błąd polityki austrjackiej leży w tem, że 
we wszystkich działaniach swoich waha się, a 
w wystąpieniach opóźnia, jak znowu błędem 
naszej polityki jest pospiech i występowanie 

rzedwcześne, I tak broszura o zajęciu Bosnii 

Hercegowiny przez Austrję, napisana podo- 
bno jak tu u nas utrzymują za inspirację ar 
cyksięcia Alberta spóźniła się, bo już Austrja 
wyprzedzoną została przez Czarnogórców, ule- 
gających podszeptom Moskwy, którzy fakty: 
cznie zalali Hercegowinę i w niej składają od- 
działy powstańcze wraz z Serbami, także naj 
pokorniej spełniającymi rozkazy Moskali, Zre- 
sztą do tworzenia wielkich wypadków nie po- 
trzeba przygotowania umysłów, ale działa się 
szybkim, stanowczo, niespodzianie. (d. n.) 


= Kronika miejscowa i zamiejscowa, 


c — (cz.) Przedwczoraj po przedstawieniu „Folwarku 
= Primeroso* i „Marcowego kawalera", dała koncert 
/w teatrze Skarbka pavi Serafina Jauiszowska, śpie: 
|) waczka opory włoskiej, Nie będziemy oceniać śpie- 
iwa pani Janiszowskiej dlatego, iż była mocno 
zmieszaną zimnem przyjęciem publiczności, jakie 
T ję spotkało z powodn opóźnienia się jej w przy- 
- bycia do teatru, Chcemy tylko powiedzieć, że opó: 
_ Źnienie to į zimna zachowanie się publiczności ale 
_ mpoważniąło wcale p. Marka do uiegrzecznego za: 
| 3 ehowaaiı wzglądom śpiewaczki, Powiadamy nio- 
 grzecznego, albowiem pozwolił jej wejść samej na 
ecane, później zas po ukończonym akompanjamen- 
LS clo, Xtóny, mówiąć nawiasowo, zbył gorzej jak od- 
niechcenia, zostawił ję samą, zamiast odprowadzić, 
/ jak to jest w zwyczaju. Albo nie należało podej- 
_ mować się akompaujamoutu, albo podjąwszy się 
s należałe anchować wszystkie formy, które przy- 
< zwoitość i grzeczność należna kobiecie w zwyczaj 
wprowadziła, P, Marek w tak widoczny sposób o- 
kazał nietszanowanie dla artystki, iż to zmięszało 
ię do reszty i schodziła ze sceny, jak trup blada, 
błąkając się po niej i szukając wyjścia. Zapewne 
p. Janiszowska wywiezie z naszego miasta nienaj- 
lepsze wyobrażenie o grzeczności naszych mistrzów 
w mizycę. Publiczność, wynagradzając nieprzyjem- 
"uodė, jaka spotkała artystkę, żognała ją oklaskami 
W których było też i nznanie ra taleut i umieję- 
+ teość, które tylko z powodu przytoczonych wyżej 
okoliczności, nie mogly wykazać się w należytej 
mierze, Dodajemy również, że nie znpełuie szczę- 
oliwie dobrany program koncerta także nie przy- 
Fale się do powodzenia. Panię Janiszowską epo- 
i dslowamy się usłyszeć jeszcze raz; zamierza podo- 
„ bno dać jeszcze jodon Koncert, na jakiś cel dobro 
— Gtynny, 
M — W niedzielę dnia 12. grudnia 1875 wykona 
> malicyjskie Towarzystwo muzyczne pod kierownic- 
/ twem artystycznego dyrektora p. Karola Miknlego 
w wielkiej sali ratuszowej koncert na dom ubo- 
kieh i ochronok chrześciańskich. Program: 1. Ro- 
i bert Volkmann : Serenada JI (f. dur) na instrumenta 
© omMyczkowe : a) Allegro moderato, b) Molto vivace, 
€) Walec, d) Marcia. 2. Śpiew: a) Donizetti, Cava- 
itina g opory „Marja di Rohan“, b) Gnonod, „On 
Votlez vous allez*, odśpiewa pani M, Prane, 3. Li- 
Piński ; Koncert na skrzypce, odegra p. Brockmann, 
4. Śpiew: Schnhert F, „Erlkonig*, odśpiewa pani 
L N, Praun, 5. Liszt: Fantazja z Normy, ułożona 
 Przoz autora ua dwa fortepiany, odegrają panna 
< QL. j panna M. Ostrowska. 
Sprawcą sprzeniewierzenia 4.200 zł, w tu 
| (ojszej kasie głównej nie jest likwidator H., ale 
> kasjer St. Depuścił się go, puszczając w obieg wylo- 
owane i w kaale jnż spłacone obligacje, zamiast 
Przedziarawić i do Wiednia odesłać. Trwało to już 
od r. 1870. Sprawca sam się oddał sądowi. 
i — Wilki we Lwowie. We wtorek wie 
F ozr po godzinie ŁOtej pojawiły się dwa wilki ua 
Pokalance toż przy browarze, Gdy psy zaczęły 
madat, ntróż cheąc dójść przyczyny tego niepo- 
koja psów, zaczął się rozglądać w okolo browara 
i wpostrzegł dwa wilki na podwórzu, z których ja- 
(„Ma wiezł do psiej budy, gdzie dwoje szczeniąt za- 
~ Eyt. Jednego z tych uleproszonycch f niespodzie- 
winych gości zastrzelono, R drugi uszedł i zaniósł 
whdomosć zapowne liczbiej gdzieś niedaleko zgro* 
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madzotym tówatzyśzoń 6 niegościanm przyjęciu 
w stolicy. 

— Restauracje na dworcach kolei Karola 
Ludwika, Z powodu przeistaczania rozkłada dolnych 
części na tntejszym dworcu kolei Karola Ludwika, 
przeniesiono restaurację ua drugą atronę z wido- 
kiem na peron, — a przeznaczone dla niej apar- 
tamenta mają być zaopatrzone w zupałuie uowe t- 
meblowanie, z komfortem, stosownie do nowych sa- 
lonów, z wszelką elegancją rrządzić się mających. 
Byłoby do życzenia, gdyby tej świetności zewnę: 
trznej także reszta odpowiadała, t, j. aby był w 
niej praktyczny i fachowy restaurator, któryby pn- 
bliczność tak przyjezduą jak miejscową dobremi 
potrawami, napojami, jakoteź starauną nałagą i u- 
miarkowanemi ceuami, tudzież pewaą elegancją w 
podawaniu zadowolić chciał i umiał, 

Dotychezas jednak nad tą ważną kwestją dy- 
rekcja kolejowa nie pomyślała, — publiczność zule» 
wolona jest jadać z żydowskiej kuchni, — zkąd 
poszło, że podróżni przymuszeni są albo do restau- 
racji nie wstępywać, albo wstępiwszy nic nie ja- 
dać, lub z sobę przekąskę z domn przywozić. 

Pomimo tegv jeduak, Że wszystkie potrawy I 
ciepłe trunki wychodzą obecnie z kuchu przez ku“ 
charki żydówki sporządzane, ceny aą zawsze 
niemiłosiernie wygórowane. Ta wadliwa strona za- 
rządu jest jawneim lekceważeniem chrześciau w 
nnjwyższym stopniu, tak co do podróżnych, jako- 
też ł co do restauratorów katolików; bo czy już 
nie ma porząduego, zdatnego, fachowego restaura- 
tora chrześcianina? — wszak koszerua kuchula 
dla izraelivów jest w III, klasie na każdym doty- 
czącym dworcu, 

Drugie pytanie nasnwa się mimowoli: zkąd 
taki żyd, czy to golibroda, czy handlarz mleka iub 
drzewa, może mieć fachową wiedzę i praktykę w 
prowadzeniu restauracji? Niestety, jest to wido- 
tzny teroryzm zmuszać tym sposobom publiczność 
na gwałt źle sporządzone potrawy jadać i dobrze 
za nie płacić! — 

Gdy ta restauracja przed kilku laty była do 
objęcia, kompetowali chrześcianie, i to fachowi lu- 
dzie, a nawet magiatrat lwowski niektórych chrze- 
ścian proponował, w skutek czego dyrekcja kole- 
jowa ujrzała się zniewoloną poprzedniego restaura- 
tora Tigra sądownie oddalić — ale cóż ztąd, kie 
dy natomiast ztown drugiego izraelitę przyję a — 
i tylko szczególniejszego rodzaju permntacja póź. 
niej z Tigrem się pokazała, a to w naatępnjący 
sposób: 

W Podwołoczyskach objął restanrację kolejo- 
wą po Bzochecię (izraelicie, dawniej balwierzn), 
bardzo zacny, majętny, fachowy czlowiek, p. Pan- 
czort z Taroopola, który trzymał sławnego kuch- 
wietrza zuanego Grisora, tudzież kucharkę naj- 
zdatniejszą, wyborną, z czego teź publiczność bar- 
dzo zadowolową byla, Ale zaraz po roku wypowia- 
du dyrekcja p. Punczertowi dzierżawę Podwoło= 
czyską, beż przyczyny, — I rozpisuje konkura 
Na miejsce to podalo się powtóruie jak zwykle 
kilkunastu bardzo godnych, fachowych chrześcian, 
lecz dyrekcja uadała je Tigrowi, temu samomu, na 
którego we Lwowie uarzekamo, i którego sama sẹ- 
downio wyrzucać przymaszoną była. Wygląda to 
to tak, jakby dyrekcja Tigra izraelię do Podwo- 
łoczysk ua próbę wysłała, czyli się tam poprawi? 
Czy się godzi z chrzeńciańską pablicznością tak 
postępować i wyzyskiwaczom izraelitom nadawać 
restauracje po dworcach? niechaj dyrekcja sama 
rozetrzyga, ka czemu jej pomoże następujący świe: 
ży fakoik : 

Przy końcn maja lub z początkiem czerwca 
b. r. restanrator w Podwołoczyskach połacił pe- 
wnego podróżnego, — a gdy tenże swą skargę do 
księgi zażaleń wpisywać chciał, odmówił mu oa- 
<zelnik toj księgi pod pretekstem, że „nie jest po- 
dróżnym*. W skatok tego podróżny udal się- do 
dyrekcji rnobu we Lwowie pisemoie, — ta zesłała 
xomisję na miójsce, — lecz 1 komi 
skarzącemu nie przysłuża prawo wpi 
skargi do księgi zażaleń, dlatego, iż 
wołoczyskach zamieszkałym, 

Touże sam podróżny wnibsl skargę do c. k. 
sądn w Nowem Siole, udowodnił świadkami, iż 
rzeczywiście dnia tego pociągiem z zakordonn po 
wrócił, lecz także i paszportem, ma którym urząd 
moskiewski daty przyjazdu, a następnie wyjazdu 
za granicą aiampilą odbija, —— tłumacząc Bię da 
lej, iż p. Tiger pierwszy rzucił się na niego, dla 
tego, iż tenże ujął się za jakąś inuą podróżną, 
którą p. Tiger przy wymianie pieniędzy skrzy- 
wdzić miał, — Czyli i jak dalece sąd tę okoli- 
czność wyśledził, to trudno już dochodzić, — wia- 
domo tylko iż Tigra za pobicie skarzącego na 1 
dni aresztu skażał, a o. k, sąd wyższy na rekora 
Tigra, nową rozprawę na dzień 13. października 
b. r. po połndnia w sali rozpraw c. k, sądn obwo+ 
dowego w Tarnopolu był wysuaczył, Że krzywdzące 
ca wymiana pieniędzy przez Tigra rzeczywistym 
powodem być musiała, nie ulega najmniejszej wąt- 
pliwości, bo nie każdy podróżny tak sobie pora- 
dzić potrafi, jak owa pami, której p. Tiger przy 
wymianie sta rabli o piętnaście robli czy reńskich 
mniej wydał. Ta podróżna wziąwszy bilet do Lwo- 
wa czy Krakowa o godz. 8. rano wyjechała, - 
a Że spostrzegłezy się w drodze, pospiesznym po 
ciągiem z Tarnopola wróciła, i za pośrednictwem 
p. komisarza policji swą szkodę od Tigra odobrala. 

Są to fakta i fakciki, które się bardzo często 
pojawiają w rozmaite sposoby na dworcach, przez 
izraelitów wydzierżawionych, — czego dowód tuk- 
że w obszernym artylnle w Pressie wiedeńskiej z 
pierwszych dni bm. o restanracji w Przemyślu, co 
do jakości potraw wygórowanych cen. 

Nie pierwszy to rax dzienniki tę aprawę pod- 
noszą — ale dlaczego słusznych skarg dyrekcja 
nia uwzględnia, to trudno pojąć. A przecie i obo- 
wiązek i sumienie powiunyby raz sprowadzić zmia- 
nę Mleodzowną. Jnż dosyć długo dworce galicyj: 
skie sę pośmiewiskiem publiczności i publieystyki 
zakordonowej i moskiewskiej, 

— Kwestja asfaltowa. Po rzeczytania w 
ur, 252 Dziennika Polskiego odpowiedzi pana Gojo: 
wosza na artykuł mój, zamieszczony w tymże dziew 
niku pod nazwę nze świata przemysłowego”, by- 
łem na rasio zdania, na takowy wcale nie odpo 
wiadać, bo nieprzyzwyczajony jestem bawić ają w 
próżną grę wyrazów | blagę, ale — ponieważ od 
powiedź ta lubo nieamiejętnie, ale dosyć zręcznie 
4 ogólnikowo niektóre kwestje naukowa pernsza, 
przeto wyjaśnienie moje uważam za konieczne, aby 
ogół nwolnić od błęduego zroznmienia rzeczy, które 
może stać się szkodliwem, bo niefachowych narazić 
ma straty materjalne, 

e w Galicji są asfalty naturalne, o tem wiem 
bo całą przestrzeń gdzie mogłyby się napotkać po 
kłady asfaltowe zwiedziłem, kierowany wskazówka: 
mi naukowemi Pasza i Zoiszuera, poszukiwaciami 
kapitaua Marksa i inuych, oraz objaśnieniami miej- 
scowych zarządów górniczych. W kilkn miejscowo- 
ściach Galicji znalazłem asfalty rodzime, dla czego 
zaś nia są i nie mogą być z korzyścią eksploato- 
wane, o tem w mojem dziele o asfaltach powie- 
działem, Bardzo bylibyśmy wdzięczni, gdyby pan 
Gniewosz był wskazał, z jakiej kopalni pochodzi 
asfalt, który ma zamiar przerabiać, jaki jest jego 
skład chemiczny ; jakiej obfitości i charakteru geo: 
łogloznego są pokłady, i w jakich środkach komu 
nikaeyjuych położona jest miejscowość. Podobne 
wstępne, ale zasadnicze wiadomości, nadałyby całaj 
kwesiji ulezachwianą podstawę, opartą na pewnej 


LĄ 
jest 


w Pod- 


asfaltów (lubo wyrobu dachówek nie znam i nie 
rozumiem, bo nie mogę rywalizować z glinianemi), 


okala 34m Aak 


powadze i niabyłoby powodu do dalszego odzywania 
się w tej sprawie; ule nie możua było przecież do» 
roznmiewać się, bo okazy przedstawione przez p, 
Gniewosza na zeszłorocznej wystawie warezawskiej 
a przedatawiaue za asfalt, nie były wcale asfaltem, 
ale zupełnie iuuym przetworem bitumiczuym. Że 
zaś z opiat zamieszczonego w protokole, spisanym 
w Krośnie, powziąłem przekonanie, że p, Gniewosz 
ma do czynienia z asfaltem sztnczuym, który nie 
nie wart, to opisuję same fażta, skreślone w tyme 
że protokole, w odniesienia do zasad nanki. 

Że nigdzie asfalty sztaczne nie mogą znaleźć 
ogólnego zastosowania i rozpowszechnienia, o tem mnie 
coraz mocniej przekonywają i utwierdzają w mem 
zdaniu ostatnie wiadomości, jakie otrzymałem w tym 
przedmiocie od inżyniera miasta Loudyna, Wątpić 
mi więc nałeżało i nałeży, czy na tej drodze szczę- 
śliwsi będziemy jak za granicą, lubo zawsze wstrzy- 
muję się od wyrzeczenia ostatecznego potępienia, 

Że rożayłanej, rozdawanej i przesyłanej ua tę 
danie broszury, wydanej u D. Stogera w Jaśle, wio 
zuam, do tego przyzuaję się, ale to nic nie 
wpływa na to, abym od wyrzeczenia mego zdania 
watrzymywał się, lub takowe zmieniał (choćbym ją 
i czytał) co do wyrażenia mego porównywając 
„tombak że złotem*, bo widząc okazy przedstawiane 
ua wystawie warszawskiej — czytając protokół prób 
odbytych w Krośnie, i z tego sądząc o rzeczy, 
przeczytawszy broszurę, możeby mi przyszło chyba 
poprawić moje wyrażenie o tyle, żebym przyznał 
iż miano tombaku podniosłem za wysoko, 

Ze asfaltu Limmerowskiego pomimo žo% nim 
pracuję, nie wywyższałem nad wszystkie inpo zna- 
me nam dotąd, to każdy znajdzie w mojem dziele, 
gdzie wyżej stawiam asfalty z Val-de"Travere i z 
Seyeaeł — ale używać musimy asfalt Limmerow- 
skiego, bo ten najtaniej dla nos wypada, odno. 
śnie uawet do jego porównawczych przymiotów. 

Nakoniec, e mi znane asfaltowauie na drze- 
wie, że sam robilem próby ogniowe z asfaltem (w 
Rnmunii), że mi przyzaano pewuą powagę na dro- 
dze doświadczenia w przerabianiu i zastosowanin 


Baaklwiei 
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Borlin, 9, grudai:, Rust 
kochsaka pić nie chciała, namawiając parobczaka | dit. Aet. 357.50 Lombard: 


ona jako gosposia miała jomu i towarzyszom wy-| noren 178.85 Usposobienie 
dawać ngotowauą poładniową sirawę. Rozżalony za- 
pewniał ją że spieszy ra nią, musi tylko na chwilę 
wstąpić do stajni, Dziewka wróciła do swoich za- 
jet. Mijały chwile jedna po drngiej, — kochanek 
nie zjawiał się. Jakieś przeczucie bolesnie wzru- 
szyło sorcem dziewczyny, chwyciła kubeł i pod po- 
zorem że biegnie po wodę, pędem poleciała do staj- 
ni. Ta okropny widok nderzył jej oczy, Fornał n- 
kochany wisiał ua belce, Zrozpaczona ale przyto- 
mna, wpada uapowrót do kuchni, chwyta nóż, bieży 
z nim do stajni, wspina się po slapie i sznar prze: 
cina, Rzuca się na martwe vialo, nata do ust klei 
i zaczyua wdychać powietrze, Miłość dopełnia cuda... 
kochanek powraca do życia. Przerażona matka daje 
błogzeławieńatwo i dziś młoda para związana świę- 
tym węzłem małżeńskim, przetywa „miodowy mio- 
aigc” szczęśliwa i kochająca się silniej i goręcej 
od tych, którzy dla interegn łab konwenansu klae 
mię wzajemne nezncie stając przed ołtarzem. 

*. Najbogatszym w Ameryce jest obecnie 
niewątpliwie John Mackey, zamieszkały w San- 
Francisco. Jego dochód roczny wynosi 10 milionów 
dolarów. Jesztze przed dwoma laty był on górni- 
kiem w Virginia City i zarabiał dziennie 4 dolary 
Dziś jest on jednym z wspólników najbogatszej 
zapewne w świecie firmy w San Francisco, z której 
*, dochoda ma się należą; firma ta ma miesię- 
czuej reuty 756.000 dolarów, jako dywidendę od 
126.000 akcyj, w połowie od „Consolidated Virgi- 
nia City Mining Bocietyć, w połowie od „Califor- . 
nia Mioiog Socioty“. Prócz powyższego dochodn (pospieszny) — o 4. godz. w nocy i 3 godz. 
posiada jeszcze Mackey ogromne obszary pól i la- 5. m, po połndmu. 
sów, która mu znów 50.000jdolarów przynoszą. Przy | IPodwołoczysk I Brodów: o 3. godz, 53 
tych wszystkich jednakże dochodach żyje Mackey min. rano, 4 gedz. 3. m. po południu i 10. 
nader skromnie | wstrzymiężliwie. godz. 55. min. w nocy (pospieszny). 
Ze Stryja: codziennie © 9. godz. 3. 

wieczór. 


Do Krakowa: rano o godzinie 5 (poci 
czysto osobowy); po południu o godzinie 5, 
min. 5 (pociąg mięszany); w nocy 0 godzi- 
nie 11 min. 25 (pociąg pospieszny); rano o 
godzinie 6 min. 35 (pociąg lokalny). 

Do Czerniowiec: Iano 0 godzinie 6. min. 
50 (pociąg pospieszny); w południe o gwiz. 
12. min. 50 (pociąg mieszany) w uy u 
godz. 11. min. 48 fonie mięszany). 

De Btanisławowa (przez Stryj): rað: 
godz. 7. min. 7 (pociąg mięszany). - 
Bo Pedweleczysk (z Podzamcza) t w pulu- 

dnie o godz. 12. min. 26 (pociąg mięszany . 
w nocy o godz, 11. min. 32 (pociąg Mię- 
szany). 
Przychodzą do Lwowa 

s Krakowa: o 5 godz. 50 min. rano (pogpie- 
szny) — o 9 godz. 46. m. w nocy i Iv. 
godz. 55. m, rano. o godz. 8 min. 5 
wieczów. 

Z Czerniowiec: o 10. godz. 13, min. w nocy 


minut 


Ostatnie wiadomości. 


Klub prawicy przedlitawskiej Isby posłów 
otrzymał ponownie liczne podziękowania za ine 
terpelację, jaką wniósł w aprawie cłowej we- 
spół z delegacją naszą. Pochodzą one od kor- 
poracyj szewskiej, krawiockiej, stolarskiej i 
ślusarskiej w Lincu, tudzież od różnych stowa- 
rzyszeń z okolic Linen. 


Ustawa o podwyższeniu podatku dochodo- 
wego została przyjętą w węgierskiej Izbie po- 


W TEATRZE b SKARBKA 
W sobotę dnia 11. graduia 1875. 
Po raz drugi: 


ZPOSTĘPEM 
Komedja w 5. aktach Kazimierza Zalewskiego. 
OBOBY. 

P, Zboiński, 
P. Woleński, 


to objaśnia moje dzieło i uznanie, jakie mi oddali 
iużynierowie Malo, Dosmarches i Haywood, i zape- 
wne tej opinii dyrektor z Krosna aui mi nie ujmie, 
aui mi nic do niej nie doda. 

Resztę zarzutów pomijam, bo siósownie do wy- 
rażenia wirtykale, na który odpowiadam, nie mogę 
oddawać równą mlarką autorowi; zwłaszcza że ua 
drodze nauki i doświadczenia p, dyrektor nie sta- 
wia żaduych danych, któreby zdanie moje w zasa- 


Hrabia Kobylański 
Artar ) 


jego dzieci Pia. Der 
dzie zachwiać lnb osłabić mogły, słów. Aniela ) 1a. yag. 
Nadmienić mi jeszcze należy, żo wszystko, co Francnskie Zgromadzenie wybrało tylko ae e ną PER cy 

awoje, kocham najwyżej, nie slowem ale czynem — | Audifireta (551 głosami) i Martela z lewicy Prze ornis P. Zawojaki z 
i dla tego to w roku 1672 robiłow; nie mało ko-|(344 głosami) senatorami. Inni kandydaci nie KĘ p ) Pna Ohęciiska, 
sztujące mnie wycieczki po Galicji dla wyszukania | otrzymali potrzebnej ilości głosów (844), zed } jego A PAG ARE J 
asfaltów, aby można niomi wyprzeć asfalty zagra- Z Konstantynopola donoszą: W wykonaniu Baron Bilbor P Fiezer. ~ 

- |niezne. Dla tej samej przyczyny z niemałómi ofa- |zapowiedzianych w iradzie reform, mianowany fya, jeb yu P Gostyński 
rami z mej atrouy, nie jako dyrektor jakiegoś To- |został Saadoul bej prezydentem trybunała ke-i Dinie p kler P. Lipkowski 
warzystwa, ale włauemi siłami materjaluemi i po: |sacyjnego, a Soubi-basza prezydentem trybunału ARM: TM s HE wpro» 
święceniem pracy, pierwszy wprowadziłem unas nsf apelacyjnego. Trybanał ten dzieli się na sek-|koziikiowiog DZ Jaalński 
Ami przen, roboty Żerow I drtowala iejo: Cwi, bardo karn; w aiad Jego poż, gc 
rozwinąłem rcboty z uaturalnego asfaltu, vypędza- | powołani będą zdolni i prawi urzędnicy. SGH p" zh ERZR é 
jąc smulowce ; wyproteguwałem i dupompgtom do Dragi y 4 m. ry y pł ARE 
otwarcia pierwszej u nas fabryki maszyn do szy: Ma rngi z młodzieży pi ski, 
cia, jak równiez doprowadzilem do skatkn założenie | Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie |Jacques, kamerdyner X 
pierwazej fabryki Żniwisrek -— a Wszystko tu ro- Józef ) Lokajo. Re 
bilem bez odnoszenia korzyści materjalnych. Alo Jam )  Kobylańskich x 


nie mogłem i uie mogę pobłażać i przyklaskiwač 
takim wynslazkom i przędniębioratwom , rodzącym 
się na naszym gruncie, które nie mają Żadnej Za. 
sady, opartym na błędnem widzenin rzeczy I za- 
chciankach, do których nalożą w ostatnich czasach 
żulwiarka Grabińskiego, tamy rzeczne Daniszew- 
skiego, sztuczuy kamień Jarockiego i wiele tym 
podobnych, i czy gniewają się na mnie lab ule, mam 
cywilną odwagę publicznie wypowiedzieć prawdę o 
tyle, o ile zasadza się na wiadomościach i podsta: 
wach nankowych, popartych rezultatami, uzyskanemi 
na drodze doświadczenia. Z tej zasady wychodząc 
nio mogę odpowiadać ludziom ma ich czcze słowa, 
ta lnżue ogólniki bez żadnego zuaczenik, ua bez. 
zatadne paradoksy same się zbijające, na cyfry 
oderwane, rzacone jak blichtry tu i owdzie, uleda« 
jęce petuego wyobrażenia o traktowauym przedmio- 
cie; bo nie nama cena, ale zawsze cena odnośnie 
do przymiotów i wiasności prawdziwą wartość przed: 
młotu dopiero stanowi. 

Pomysłowców mamy wiela, griinderów coraz 
więcej, ale Indzi realnych, ludzi sumiennej pracy i 
wytrwałości, prawdziwych przemysłowców, bardzo 
malo — praeujmy więć cicho, spokojnie, wytrwale, | ~ 
każdy w tem co nmie, a będziemy nżyteczni dla 


Rzecz dzieje się we Lwowie w naszych czasach. 
Początek o godz. 4. 


Nadesłane. 


Pn zapewnia zdrowie t sity 
i kosztów przez leczenię za pomoca 

pokarmu, wyśmienita 
Revalesciere du Barry 

z Londynu y 

Od 28 lat Żadna słabość nie oparła się tej przyjcknej 
PET życia, i sprawdza się tak aamo u doroslyci 
„dzieci bez medycyny i kosztów, we wszystkich 
9] |ciah żołądka, nerwów, plac, wątroby, zawalków, 


Wszystkim 
bez lekarstw 


taile- 
gmieniu, cierpieniach nerwowych, astmie» kaszlu, nie- 
Strawności, zatwardzenii, diaryj, bezsenności, oslabignii:, 
hemoroidach, wodnej pneblinie, febrze, zakreciu głowy, 
uderzenia krwi, nudnościom i wymiotom nawet w disie 
ciąży, diabetes, schudnieniu, reimatyzmach, gośćcnźbia- 
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Opad w milim. z ostatnich 24 godz. 1.,. 
0. grudnia najwyższa temporatnra — 11., "Cols 
(9.,, *Reaum.) 
0, gridnia najniższa temporatura 
(10., *Rosum.) 
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z 80.000 świadectw © wyzdrowieniu, Które 
cynie się opierały, pomiędzy któremi Bnaj- 
świadoctwa: dr. Wurżer radcy medyczuegzę, dr. 
ein, dr. Schórelaud, dr. Campbell, proferwe d 
Dedé, dr. Ure, Hrabing, Castlesluart, margrabiny dofkri- 
han, i wiele innyon*wysoko położonych oBól;% any 
zostaje framco na żądanie. sz 
Burócemy wyćląg z 80.000 certyfikalhw: 


— 12, "Cels 


Lwów, z Izby handlowej 10,-gudoia, 


Świadectwo ur. 73.670. 
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nowszy obraz olojnodrnk, wiernie oddany % oryginalu wy 
vani prez Eliasza z Krakow: 


Ton obraz wspaniały w bogato złoconycii ramach. 
polski zdobić powinien, zaa możuw jo cemie 30 zł. «a 
także i na wyplate fug. ratami SG 1544 


w Pierwszym składzie Zwierciadn, Obrazów, Dywanów nuyiels. 
i pająków krzyszt. obok kstęgarni F. H. Rich 
PLAC MARJACKI L. 6. we LWOWIE 


który każdy don 


gotówkę, 


Mała resztka egz. tyiko 
Jeszcze na składzie. Ti 


"NEWRALGIE 
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wikrakowio w antace p. Tranczyńskiego przy! 
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MAGAZYN KRAWIECEJ 
zaopatrzony we wielki wybór towarów palaadniejsży, h 
zagranicznych i krajowych. z których zamówienia 
kończa, starannie, elegancko, w najkrótszym czasie. 
Jednocześni: zawiadamia, że w powiększonym 10 

kalu orządził wielki skla gotowych ankien męze 
kich i skład ubiorów dia chłopczyków od lat 
Sch do 15ta po bardzo tanich cenach. Poleca także 
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i wisla prywatnych, oraz codziennie 


wzmaga się popyt i rozpownzech- 
prez apnea wybarność następu- 


Dr. Millora , 
w obec sąda chemicznie rozebrany 


balsam przeciw kurczom. 
Wieprzewyłmony środek w swej sko 
tecgnońci prieciw każdemu cierpieniu 20- 
ladka, rznięciu, kurczom w żołądku | 
członkach, wymiotom, biegunce i cho- 
lerynie, nawet używany bywa przeciw 
W końcu okazał sią ten bal- 

epidemii cho- 


FABRYKA 
» maszyn i narzędzi rolniczych, 


3 odlewarnia żelaza i metalów, 
-|gspólki właścicieli ziemskich 


Lwów, ulica Balonowa Nr. 1 

poleca panom gospodarzom będące w FABRYCE na SKKADZIE toZ- 
maito maszymy, narzędzia rolnicze i przyrządy go- 
spodarskie, najlepszych i najnowszych kónstrokeji wlasnego wy- 
robu po cenach najprzystępniejszych. 

Reperucje wszelkich machin, odlewy, oraz wszelkie zamówio= 
pia zagraniczno itp. nskulecznamy na kużde Żądanie. 

MONTERZY mogą być każdzgo czasu na miejsce żądano wyslani. 


Bæ Przy wypłacie wszelkie możliwe ułatwie- 
min, podział na raty aż do łat dwóch. -=g 


Cenniki na Żądanie posełamy franco. 419] 2 
Lączyński, Bal i Spółka. 
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zadziwiający w awym skutkn_ przeciw 
uporczywym katarom, zaatarzałemn ka- 
szłowi, długoletniej chrypce, zallegmie- 
nio, zapalenin krtani i teliawicy, chro- 
nicznema  katarowi w piersiach iptu- 
cach, kaczlowi krwistem, astmie. Na- 
wet przy Rocaynajacyeh się tuberkułach 
używany bywa z wybornym skutkiem. 
W orygialnych słoikach dla dorosłych 
i dziec od 4—5 lat. Cena oryginalnego 
aloika wraz z przepisem użycia 50 ct. 
We Lwowie prawdziwie do ni- 
bycia u Zygm. Ruckera, w Br 
dach n kupca M. S. Franzos, w Cz 
niowcach m Stefanowicza 4 Akuako- 
wicz, kopiec, w Stanisławowie w apt. 
Stechera, w Tarnogoln w apt. Fr. Ja- 
mrogiewięza. 467 12 


Eau de Mélisse des Carmes 
P. Boyer saaliey Taranne, 14; w Paryiu. 


na dole. Posta 


pokoi dla podróżnych, jadalnie ua 1. piętrze i wielka r 
polecamy 


rawazy się o dobrą kichnie i wyborne wint po ta 
hotel tak wysokiej szlachcie jakoteż kupcom. 
Wiedoń d. 15. listopada 1375. 
F. Rieppl, G. Beyel, dawniej dyrektor hotel da | Enrope 


w Salzburgu. 
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Woda s rośliny zwanoj miodownikiem 
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szechnej wystawiew Londynie w r. 1402 
Środek ten powazecanie znany i nzywany 
w Paryżu przeciw: eholerze, apopie- 
kajom, sparaliżowaniu, zemdle- 
mia. migrenon, bolości i rznię- 
olm w żełądku, niosirawnościj 
it d. 3547 18—%2 
Skład główny we Lwowie w aptece 
. MIKOLAŚCH, i w handlu galante- 
inym KAMILA STRZYŻŹOWSKIEGO, œ 
jach w aptece p. Kullak, w Krakowie 
w aptece p. Trauczyńskiego. 
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bie na weksle, za atrąceniem, lub bez stracenia, na bipotokę realności, dóbr, 
płatnej naraz, Inb w ratach po.5%, do 7 pret; pożyczki te mogą otrzymywać 
także potrzebujacy na budowie aa pret rocznie, a to spiesznia i bez 
awloki za pośrednictwem Agemtur der Allg. Wechsel Escompie 
et Hypoickar-Credit in Wiem ob. Ibomaustrasse Nr. 37. JI. 
Stiege Mezzanin. Do listów należy załączyć marki pocztowe ua odpowindź 
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ejszena do laskawej wiado- 


Hotel ten położony w centrum Wiednia. zawiera 130 elegancko urządzonych | 
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Na świeta 


vtrzywaław 


czypcczki, negliżyki, 
kryzki, kokardy, 


i polecam tskowe 
niejsze, po umiarkowanych ceuach, 
Szanownym Vaniou 


M. Topolnicka 


we mowie plac Halicki Kr l 


Zamówienia z prais taras 
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wa bwowis w rynku È 32 


-dgloszmia licytacji: 


Celem «ddania w. przedsiębior- 
| two : obót ciesielskich przy budowie 
|nowej rzeźoi i budynku. prz zaaczo 
fa go do admin staji w: Lwowie 
na podstawie cen jednostkowych 
yrzepiozadczoną będzię dnia 20. 
jgrudaia b. r. o godzinie 12. w 
jpołsdnie w bure II. Mazistra'ui 
publiczna Icytacja przez oterty! 


pisi mac, 
Ma.acy chęć ubiegania się o to 
przedsiębiorstwo, zechcą w te minir; 


licyt cyjnym wnieść swo 1ależyc 
sporządzone ostępłow ane i opiece 
towabe oferty pisemne do ik ku- 
jmisji J cetacyjnej a w «fertach tych| 
posz zególsie d kladnie i liczbami 
pewi u procent opustu przyznanego; 
iub dodatku żądmiego ru załłowo lul 
poszczególnie pzy «nach j do stko 
wych za podstawę przy cyta:j: slu- 
żyć mających — domieścić. 

Do ofert należy dola é kwit n: 
złożone w kasie miejskiej wa 
licytacyjne w wys kości pięćset (500) 
zł. w. a. gotówką lub w książecz- 
kach galic. kasy oszczędności lub też 
LI oprocentowanyc h niewinkulowanych 
papierach wartościowych w państwie 
austrzackiem obieg mających podłie 
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dzież ze-tawienie cen jednostk wych 
robót ciesielskich w przedsiębior. 
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towarów madnfakiowych, 
Br. Heim, 


we Wiedniu 
Wiedeń, Hauptstrasse 20. 
Tylko po 27 bokicć niedeński, 
materji wełnianych na suknie, 
Jaaglepsze 1 uajwodniejsze we wszystkich 
z kolorach i deseniach, lustryny, rypsy 
mochair, welwety, watmol, płótńw z prze 
dziwa i creas; plócionka na pościela, nar 
Jkiny, adamaszkowe obrusy. dymki, em 
|wety, ręczniki okstord, chusteczki da nosa 
Iniane | batystowe, firauki koronkowe 


krepiny we wszystkich kolorach 
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Rp i cenniki wysyłam na Żądanie 
franco. 1 
| Wysyłka zamówień rychła i sumienne 
za zaliezowiew. 
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ia adu, Bogumgw NI sktowe i to najdaloj w przeciąjono l lm im takowy tacy przywrócić 


moż: 


a początkowo miały. 


wanio) i jest do nabycia za zaliczeniem - pocztowem w prodacentow 
OTTO FRANZ X CORE. wo Wiedniu 
Mariahilferstrasse Nr, 38. 
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k. natwornega dentyaty we Wiedniu. 
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wieka, któryby podlegał liczniejszym fatszerstwow. R, 
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We Luomi. 
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skiego, jakoteż we wszystkich 


psuje smak płynów, robi je nieprzyjennymi, 
Kupujący, którzy żądać będą aby ua każłej pu 

prawdziwej i czysłoj Tapio i Groult; unikną falszazstwa i owzakaństwa, 
dediny skład ni Galicję w matazyno pe Piotr Mik 


pwineji w Gxlicji I na Bukowinie. 


(. k. uprz. ke Gg Naddniestrzańska. 


0 głoszenie. 


Ponieważ ze względu na. przedmioty porządkusdzieniego” na madzwyczajnem na dzień 
16. grudnia b. v. rozydsanem pierwszem walm: m zgromadzen u, cełam powzięcia hebieały, 
na podstawie $. 20. statutów wymag.na ilość akeyj, w jrzeciągu czasu stututami do zło- 
ženia oznaczonym, w glównej kasie Towarzystwa złożoną niezostala, rozpisuje 
się ponownie 


Di t LJ 
Pierwsze nadzwyczajne walne zgromadzenie 
akejonatjnszów c. k.uprz. kolei Naddniestrza nskiej 
celem obradowania i powzięcia uchwały nad przedmiotami, któro w pierwszem 
z duia 20. listopada 1875 r. na porządku dzieunym umieszczone były, 
na dzień 28. grudnia 1875. 
e godz 10. przedpołudniem w biurze Towarzystwa we Wiedniu U. Nibelung wgass: 3. 


To ponownie zwołane walna zgromadzeniu staje się na podstawie $. 21. staluków» 
zdoluem do powzęcia uchwaly, bez względu na liczbę obecnych akeyjonarju- 
szów, oraz bez względu na kapitał akeyjny jaki zastępują. 


zwolaniu 


Porządck 
1. Uwiadomienie o wnioska: 
koli 
nieruchomościami pod zarzął państwa lub innemu prosz skarb wyzmaczonemu qrzsds'ębior- 
stwa ża 2,100.000 „zł. w. a., oraz powzięcie decyzji © tych wnioskach, ewoutu lnie: 

2. Powzęcis decyzji o likwidacji Towarzystwa i o przoprowadzeniu tejże likwidacji, 

3. Wybór Jikwidatorów. 

Panowie akcjonarjosze, którzy ma tem walnam nadzwyćzajnem zgromadzeniu chcą być 
przytomnymi, lub swoje prawo głosowania w myśl $. L4. statutów - wykonać, 
akcje, wiaż z do nich należąceni jeszeza nieprzepalłomi kusonami i 
20. grudnia 1575, w głównej kasie Towarzystwa I Nibelugongisse 3, wra 
dwóch "gźomplarzach wykonanami, do których 
wy 
madzenie, 

Akcyjonarjusze mogą tylko przez takie osoby być zastąpionywi, która sama są” ezlon- 
kami walnego zgromadzenia i mają w takim razie pełnomocnictwo na odwrotnej stroni» 
karty legitymacyjnej znajdujące się wypełnić i wlasnoręcznie podpisać. 

Piętnaście akcyj daje prawo jednego głosu i moż» każdy akcyjonacjusz dowolną lic: 
wlasnych lub polec nych mu głosów w sobie zjednoczyć. 

Po ukończeniu waluego zgromadzenia zostanę złożone akejo za zwrotem pokwiłowania 
wydane. 

Wiedeń, dnia 20. listopada 1875. 


Rada zawiadowcza c. k. uprz. kolei Naddniestrzańskiej. 
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„Gazety Narcdowej” J. Dobrzańskiego IK, Gromasa, | Zangara A. ŚLerl, 
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we flakonach | zł. 40 cent. Flaszka „Purita wo gułdeny (przy preesytóe © ct, za opako- 


W TARNOWIE u M. Glodzińskiego | 


| W STANISŁAWOWIE wF.Stecliera 


Tapivka Trezylijska czysta i naturalna jest po- 
karmom smacznym i pożywiym, posiada: własności hygieniczne uznane i po- 
ale wie masz produktu służącego du pożywienia czla- 
Payeu- slawty chęmik 
czlonek Instytutu francuskiego w swoj uczonej rozprawie ©, pekarmaac! 
do pożywienia ludzi używanych ta: określa właspąści: Tapioki 
czestej i maturalnej, które ju wyrókniają, od Tapioki sztucznej s; Rradadsiwna 
Tapiku brezylijska czysta i naturalna wi niczem nin psujesbynamniej 
smaku i zapachu rosołu, ani mleka, Tapioka zaś podzabiana smienia i 
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